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M. F. Rakowski złoży 
wizytę w Austrii

W AR SZAW A (PAP). w  
dniach 24— 28 listopada br. pre­
zes Rady Ministrów M ieczy­
sław F. Rakowski złoży oficjal- 
ną wizytę w Republice Austrii, 
na zaproszenie kanclerza fe­
deralnego Frania Vranitzky’t -  
(o .

Problemy przebudowy
MOSKWA (PA P ). Aktualne pro­

blemy obecnego etapu przebudo­
wy, przede wszystkim partyjno- 
-politycznych gwarancji realiza­
cji uchwal X IX  konferencji par­
tyjnej w sprawie poprawy zaopa­
trzenia ludności w żywność tą 
tematem rozpoczętej w poniedzia­
łek w Orle narady', w której 
m. in. bierze udział Michaił Gorba­
czow. Uczestnicy spotkania zapo­
znają się z doświadczeniami 
wdrażania w obwodzie orłowskim 
nowych stosunków przemysłowo- 
-gospodarczych i przyspieszenia 
rozwoju społecznego wsi.

Ogólnopolskie seminarium w Uniwersytecie Jagiellońskim

R o l a  i n t e l i g e n c j i ,  j e j  p o s t a w a  
w  d z i a ł a n i a c h  r e f o r m a t o r s k i c h

(OBSŁ. WŁ.) Nad rolą polskiej Inteligencji w  społeczeństwie, jej 
kondycją i postawami wobec współczesności zastanawiali się wczoraj 
uczestnicy seminarium zorganizowanego w  Uniwersytecie Jagielloń- 

Wydział Ideologiczny KC FZPR i Komitet Uczelnianyskini przez 
PZPR UJ.

Już pierwszy referent, prof. 
W ładysław . Kwaśniewicz unaocz­
nił zebranym — przedstawicie­
lom nauki i kultury z całej Pol-
sW —  z jak trudnym tematem, dzi z dyplomami wyższych uczel- 
mamy do czynienia. Wątpliwości 
zaczynają się bowiem na etapie 
definicji. Kogo uznaje się u nas 
za inteligenta? Prof. Kwaśniewicz 
twierdzi, że nigdy nie było co do 
tego zgodności pomiędzy badacza­
mi. Tym  bardziej, że badań empi­
rycznych tej grupy społecznej nie 
mamy zbyt wiele. Jeśli przyjąć,

Pomnik J. Piłsudskiego w Jugosławii -  
własnością woj. katowickiego

W ARSZAW A (PAP ). W  związku z dużym zainteresowaniem opinii 
publicznej losami pomnika Józefa Piłsudskiego, którego odlew znaj­
duje się w Jugosławii — Ministerstwo Kultury i Sztuki zebrało doku­
mentację dotyczącą zarówno stanu prawnego, jak i stanu zachowania 
samego dzieła. Pomnik stanowi prawnie własność województwa kato­
wickiego i w związku s tym M K IS  przekazuje władzom tego woje­
wództwa całość dokumentacji. Jednocześnie ministerstwo zadeklaro­
wało gotowość udzielenia pomocy i współdziałania w  tej sprawie.

R. Reagan przyjął A. Sacharowa

że decyduje o tym poziom w y­
kształcenia, to według jednych, 
inteligentów mamy w Polsce ok. 
1,5 min — tylu jest-bowiem lu-

ni — dla innych zaś aż... 8 min. 
Tylu ludzi legitymuje się świa 
dectwem ukończenia szkoły śre­
dniej. Na pewno jest to grupa 
bardzo zróżnicowana wewnętrz­
nie, reprezentująca różne posta­
wy, różne style życia itp. Prof. 
W. Kwaśniewicz postawił tezę o 
zaniku uprzywilejowanej pozycji 
tej grupy społecznej i spadku 
roli inteligencji humanistycznej 
jako czynnika opiniotwórczego.

Z badań sondażowych przepro­
wadzonych przez CBOS we wrze­
śniu br, wśród wybranych loso­
wo osób legitymujących się wyż­
szym wykształceniem wynika, że 
głównym kryterium uznania ko­
goś za inteligenta jest „wysoki 
poziom wiedzy ogólnej” , następ­
nie „kultura osobista” dalej m.in 
„wielostronne zainteresowania” 
i „praca twórcza” . Ciekawe, iż 
spory procent badanych nie oce­

nia źle swojej sytuacji mieszka* 
niowej i materialnej. Zdaniem dy­
rektora CBOS doc. Stanisława 
Kwiatkowskiego, za powszech­
nym narzekaniem na temat po­
łożenia materialnego polskiej in­
teligencji kryje się potrzeba jej 
większego udziału we władzy, w 
podejmowaniu decyzji, szerszej 
niż dotąd reprezentacji w róż­
nych liczących się gremiach.

To co odróżnia tę grupę od re­
szty społeczeństwa jest stosunek 

(Dokończenie na str. 2)

Powstaje społeczno-państwowa komisja

Sprawy cen i dochodów
W ARSZAWA (PAP). 14 bm. w urzędzie Rady Ministrów odbyło 

się — pod przewodnictwem premiera Mieczysława F. Rakowskiego 
— spotkanie w sprawie powołania społeczno-państwowej komisji do 
spraw cen i dochodów. Uczestniczyli: członek Biura Politycznego, se­
kretarz KC PZPR Władysław Baka oraz sekretarz NK  ZSL Bogdan 
Królewski W dyskusji uczestnicy spotkania podkreślili celowość 
utworzenia tego rodzaju ciała kolegialnego, mogącego stanowić fo­
rum porozumiewania się w drażliwych społecznie sprawach. Prze­
dyskutowano projekt porozumienia w sprawie powołania komisji, 
jej kształt oraz formy pracy, a także zakres problemów, którymi bę­
dzie się zajmowała. Zaproponowano m. in, przyjęcie zasady, że w 
przyszłych pracacb komisji poszczególne środowiska społeczne i za­
wodowe będą reprezentowane przez przewodniczących ich organiza­
cji oraz przedstawicieli rządu wysokiego szczebla. Stanowisko komi­
sji formułowane będzie w drodze consensusu czyli zgody wszystkich 
na wypracowane rozwiązanie. Obecni na spotkaniu przedstawiciele 
Ogólnopolskiego Porozumienia Związków Zawodowych oraz Krajo­
wego Związku Kółek I Organizacji Rolniczych uzależnili udział w 
pracach przyszłej komisji od decyzji w tej sprawie statutowych 
władz ich organizacji.

Cl aKatowice:Targi „Informacja 8
(Obsł. wł. Wczoraj w  katowickim „Spodku” otwarte zostały Mię­

dzynarodowe Targi „Informacja ’88\ Jest to pierwsza tego typu im­
preza w Polsce i największa w krajach socjalistycznych. 55 firm 
z kraju i zagranicy prezentuje w Katowicach najnowsze osiągnięcia 
w dziedzinie zastosowań informatyki i elektroniki. Wystawa koncen­
truje się na trzech tematach: informatyce, technice audio-wideo i te­
lewizji satelitarnej. „Informacja W  znacznie odbiega od typowej for­
my kiermaszu. Wystawiające firmy pokazują nie tyle produko­
wany przez siebie sprzęt, co raczej możliwości jego wykorzystania. 
Można np. oglądać najnowsze oferty oprogramowania medycznego 
współczesną komputerową technikę wydawniczą, a także grafikę 
i animację komputerową. „Informacja ’88” zorganizowana została 
przez przedsiębiorstwo PRO — INFO przy współudziale Organizacji 
dostępu Technicznego z Warszawy oraz ministerstwo przemysłu, (j)

Premier przyjął 
G. Jagodina

W ARSZAW A (PAP). 14 fem. 
z dwudniową wizytą przybył 
do naszego kraju przewodni­
czący Państwowego Komitetu 
ZSRR ds. Edukacji Narodowej, 
Giennadij Jagodin. W Mini­
sterstwie Edukacji Narodowej 
odbył rozmowy dotyczące roz­
woju polsko-radzieckiej współ­
pracy w dziedzinie oświaty. 
Gościa radzieckiego przyjęli: 
premier M.F. Rakowski i czło­
nek Biura Politycznego, se­
kretarz KC PZPR M. Orze­
chowski.

W ASZYNGTON (PAP). Pre­
zydent Stanów Zjednoczonych 
Ronald Reagan przyjął w ponie­
działek przebywającego z dwu­
tygodniową wizytą w  USA wy­
bitnego radzieckiego' fizyka, 
laureata Pokojowej Nagrody 
Nobla Andrieja Sacharowa.

Jak poinformował rzecznik 
Białego Domu Marlin Fitzwater,
omawiano m. in, sprawy przebu­
dowy w ZSRR, poszanowania 
praw człowieka, negocjacji w 
sprawie ograniczenia zbrojeń 
strategicznych — SA LT  i ame­
rykańskiej Inicjatywy obrony 
strategicznej (SDI).

CSRS znacznie zaostrza
w y w o z o w e  p rz e p is y  ce lne

...ale wprowadzono znaczną liberalizację 
na towary przywożone!

PRAGA (PAP ). Jak poinformo­
wał w poniedziałek Czechosło­
wacki Federalny Urząd Ceł, z 
dniem 15 listopada br. wchodzą 
w życie nowe, znacznie ostrzejsze 
przepisy celne, praktycznie o- 
graniczające do minimum moż- 
•ność wywożenia z CSRS jakich­
kolwiek towarów.

Wartość wywożonych towa­
rów; wynosząca dotąd 1000 ko­
ron, została zmniejszona do 500; 
równocześnie przepisy wymienia­
ją 45 rodzajów towarów objętych

absolutnym zakazem wywozu. Są 
to m. in. konserwy mięsne, kom­
poty, kawa, herbata, słodycze, 
środki higieniczne, obuwie, o- 
dzież dziecięco-młodzieżowa, poń­
czochy, rajstopy, maszyny do 
szycia, maszynki do mięsa, por­
celana, artykuły budowlane, ro­
wery, motocykle, samochody. Nie 
wolno wywozić absolutnie żad­
nych artykułów importowanych 
z krajów kapitalistycznych i Ju­
gosławii. 33 rodzaje towarów są 

(Dokończenie na str. 2)

Wniosek o zarejestrowanie Społecznego 
Komitetu Praw Człowieka w Polsce

W ARSZAW A (PAP ). Promocja 
praw i wolności człowieka oraz 
gwarancji tych praw, przeciw 
działanie ich naruszeniom ' ogra 
niczeniom, rozszerzenie wiedzy 
na ten temat oraz współpraca z 
zagranicznymi i międzynarodo­
wymi organizacjami zajmujący­
mi się problematyką praw i wol­
ności człowieka — to główne 
cele powołanego przed kilkoma 
miesiącami Społecznego Komite­
tu Praw Człowieka w Polsce.

Stowarzyszenie zakładało w ów ­
czas kilkanaście osób, obecnie 
lista założycieli obejm uje ponad 
60 nazwisk. 14 bm. w  W ydzia­
le Społeczno-Adm inistracyjnym  
Urzędu m. st. W arszaw y złożo­
no wniosek o zarejestrowanie 
komitetu, a wśród załączonych 
dokum entów — jego statut.

Założyciele Komitetu postano­
wili, że będzie on stowarzysze­
niem o zasięgu ogólnokrajowym 
z siedzibą w  Warszawie.

Dlaczego odmówione rejestracji NZS?
W ARSZAW A (PAP ). Jak do­

wiaduje się dziennikarz PAP, de­
cyzją dyrektora Wydziału Spo- 
łecznc-Administracyjnego Urzę­
du m. st. Warszawy, 9 listopada 
Odmówiono wpisania do rejestru

stowarzyszenia pod nazwą Nie­
zależne Zrzeszenie Studentów.

W  uzasadnieniu czytamy: ana­
liza dokumentów przedstawio­
nych przez członków założycieli, 

(Dokończenie na itr . 2)

Józef Glemp wśród australijskiej Polonii
P—Ml,.——............ ..................... I N ........... ■—  ■■ , .......... ..........

Co da Polsce najnowsza emigracja, 
tak zwana emigracja dobrobytu?

CANBERRA (PAP). Prymas Polski kardynał Józef Glemp kontynu­
uje wizytę wśród środowisk polonijnych w Australii i Papui Nowej 
Gwinei. W piątek odprawił mszę w  ośrodku duszpasterskim w Nin- 
gende (Papua-Nowa Gwinea), w której uczestniczyli polscy misjona­
rze pracujący w tym kraju. Odwiedził również szkołę prowadzoną 
przez polskie siostry-misjonarki.

Po południu tego dnia prymas 
Polski przybył samolotem do 
Brisbane w australijskim stanie 
Queensland. W  Domu Polskim 
„Polonia” odbyło się w piątek 
wieczorem spotkanie ze społecz­
nością polską, na które przybył 
arcybiskup Brisbane Francis 
Rush, przedstawiciele rządu sta-, 
nowego I opozycji

W  sobotę w polskim centrum 
w Bo wen H ill kardynał Józef 
Glemp dokonał aktu poświęcenia 
nowej szkoły przy parafii Matki 
Bożej Królowej Polski.

W  niedzielę w  Geelong — 
dzielnicy Melbourne zamieszkałej

licznie przez Polaków •— kardynał 
Glemp odprawił mszę w  miejsco­
wym kościele, a PO południu w 
katedrze Melbourne pod wezwa­
niem św. Patryka. Później odbył 
się koncert z okazji 70 rocznicy 
odzyskania niepodległości. Zabie­
rając glos na koncercie prymas 
Polski mówił o historii i kulturze 
polskiej, a także o różnych eta­
pach naszej emigracji.

„Stawiamy sobie najtrudniejsze 
pytanie —  powiedział m. In. kar­
dynał Glemp — Co da Polsce naj­
nowsza emigracja, tak zwana e- 
migracja dobrobytu (...) Co ta 

(Dokończenie na str. 2)

Po koncercie laureatów „Preztntacji Estradowych”

Czy tak się stanie...?
(Korespondencja własna z Łodzi))

Późno w nocy w niedzielę za­
kończył się w łódzkim.

Teatrze Muzycznym koncert 
laureatów Prezentacji Artystycz­
nych Estrada '88. Trwał 4,5 go­
dziny zsksr.^iąc różne formy 
estradowej twórczości. Usłysze­
liśmy i zobaczyliśmy piosenkarzy 
—  w tym świetnie i dojrzale 
śpiewającą Krystynę Swiątecką 
z Olsztyna, zespół rockowy, pa- 
rodystów, iluzjonistów  — m- in. 
dużo już umiejącego i mającego

wiele estradowego wdzięku 
Dariusza Stryjskiego z Krakowa, 
balet —  oczywiście chwalony już 
przeze mnie Balet Form  Nowo­
czesnych AGH, kapelę podwórko­
wą, wspaniale wykonujący mu­
zykę gospels and spirituals zespół 
„Studio” z Opola a także rewe­
lacyjny, to już europejski poziom, 
kwartet „King’s" z Warszawy, 
uprawiający tzw. handvx>ltyżer 
kę z drążkiem.

(Dokończenie na str. 2)

Zmiany cen wyrobów spirytusowych
Komunikat Minutcntwa PłnancAw

W ARSZAW A (PAP). —  Ministerstwo Finansów informuje, że z
dniem 14 listopada 1988 r. podwyższa się urzędowe ceny detaliczne 
wyrobów spirytusowych produkcji krajowej o ok. 10 procent. Wpro­
wadzenie kolejnej w tym roku podwyżki urzędowych cen wyrobów 
spirytusowych wynika z szybszego niż zakładano w planie wzrostu 
dochodów ludności. Podwyżka ta ma również na celu wykonanie po­
stanowień ustawy o wychowaniu w trzeźwości i przeciwdziałaniu 
alkoholizmowi, która określa, że wzrost cen wyrobów alkoholowych 
powinien wyprzedzać dynamikę wzrostu dochodów ludności.

Na wniosek wojewody —- minister zadecydował

Likwidacja uciążliwej hufy!
W ARSZAWA (PAP). Po likwi­

dacji huty .Siechnice”  we Wro­
cławiu i kilku najbardziej 
uciążliwych dla środowiska na­
turalnego wydziałów w hutach 
„Kościuszko” i „Batory” w Cho­
rzowie ora* w hucie ,,Bobrek" w 
Bytomdu, zaprzestanie działal­
ności również huta cynku ) oło­
wiu w Piekarach Śląskich. Jest 
ona jednym z wydziałów Zakła­

dów Górniczo-Hutniczych „Orzeł 
Biały” w tym mieście. Na wnio­
sek wojewody katowickiego mi­
nister przemysłu zdecydował o 
jej likwidacji. Główną przyczyną 
są wysokie koszty produkcji i 
zagrożenie dla środowiska. Z 
huty wydobywają się w powie­
trze cynk. ołów, siarka w iloś­
ciach znacznie przekraczających 
wszelkie normy.

Francja: N agrody  literackie
W Paryżu przyznano doroczne 

francuskie nagrody literackie 
Jury nagrody imienia Goncour- 
tów, najbardziej prestiżowego li­
terackiego wyróżnienia nad Sek­
waną, przyznało ją 41-letniemu 
Erickowi Orsenna za powieść 
„Ekspozycja kolonialna”  wyda­

na przez oficynę Seuil. Orsenna 
to pseudonim literacki wysokie­
go rangą urzędnika państwowe­
go, Erika Arnoult, zasiadającego 
w Radzie Państwa, a swego cza­
su pełniącego funkcję doradcy 
kulturalnego prezydenta Mitter- 

(Dokończenie na str 2)

Miss Polonia wśród najładniejszych!

Oto sześć najładniejszych kandydatek do tytułu Miss Świata pozuj* 
do zdjęć w Londynie. Miło. że wśród nich jest również Miss Polonia 

Joanna Gapińska ( l z  lewej w pierwszym rzędzie)
CAF —  AF-telefoto



JL DZIENNIK POISK!

REDAKTOR
DEPESZOWY
PODAJE:

PETIT-TEL

Pęd do miniaturyzacji nie mi­
ja. Oto japoński najmniejszy te­
lefon świata, sfotografowany o- 
bok pudelka papierosów, ma tyl­
ko 13,5 cm długości, 5 cm szero­
kości i 1,3 c «ł grubości. Nazwa­
ny Petit-Tel, służyć ma tylko 
jako telefon do rozmów inicjo­
wanych przez jego właściciela- 
Ponieważ nie wbudowano obwo­
du „z dzwonkiem” na ten numer 
nikt nie może łączyć się, podob­
nie jak z automatem ulicznym 
w  naszym kraju.

„GUSTA W-SECURITAS”

Okazuje się, że jest możliwa 
prywatna policja w socjalistycz­
nym państwie. W szczecińskim 
sądzie zarejestrowana została 
spółka „Gustaw-Securitas”, bę­
dąca odpowiednikiem zarazem 
policji i prywatnego biura de­
tektywistycznego. Firma zajmie 
się ochroną mienia, zabezpiecze­
niem mieszkań, kosztowności i 
garaży. — Po prostu chcemy 
dać naszym klientom w ciągu 
roku 365 dni spokoju — mówi 
organizator spółki Gustaw Wiliń­
ski.

BIURO DETEKTYWÓW

Natomiast w Pile zawiązała się 
spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością „Trójka-Serwis”. 
świadcząca usługi detektywisty­
czne i asekuracyjne. Czterej e- 
merytowani milicjanci oferują o- 
chronę osobistą, ochronę mienia, 
konwojowanie gotówki i przed­
miotów wartościowych, ochronę 
imprez i uroczystości oraz ochro­
nę transakcji.

NA SCHUDNIĘCIE

Oryginalny sposób na pozby­
cie się zbędnych kilogramów re­
klamuje jedna z klinik stolicy 
Tajlandii, Bangkoku. Jej właś­
ciciel Supot Samritwanitcha ra­
dzi pacjentom „przy kości”  na­
cisnąć przed każdym posiłkiem 
10 razy wewnętrzną część ucha 
ziąrnem jednej z uprawianych 
tu roślin. Zabieg ten — zdaniem 
naukowca — wpływa na zmniej­
szenie apetytu. Setki tajlandzkich 
grubasów, pragnących za wszel­
ką cenę pozbyć się nadmiaru 
tłuszczu, odwiedzają codziennie 
klinikę. Chętnie stosują się do 
rad Samritwanitchy, bardziej 
jednak licząc na skuteczność o- 
trzymywanych od niego prepa­
ratów ziołowych i farmaceutycz­
nych.

NOWY REKORD

Włoski kaskader Eddy Sullivan 
ustanowił rekord świata w  nie­
zwykłej konkurencji sportowej: 
w  skoku w  dal samochodem. Je­
go volksvagen przebył w powie­
trzu odległość 85,5 m. Wynik ten 
przewyższa poprzednie rekordo­
we osiągnięcie o 5 m.

AN K IETA

Jak wynika z badań socjologi­
cznych prowadzonych w W. Bry­
tanii, których wyniki opubliko­
wała niezależna gazeta „The In­
dependent” , społeczeństwo bry­
tyjskie końca lat osiemdziesią­
tych X X  wieku w kwestiach 
seksu i życia rodzinnego zdaje 
się być bardziej purytańskie niż 
było kilka lat temu. Ankieta 
wykazała, ie  liczba osób prze­
ciwnych stosunkom przedmał­
żeńskim wzrosła w  latach 1985— 
87 z 23 procent do 25 procent. 
W  tym samym czasie liczba 
osób potępiających cudzołóstwo 
•większyła się z 83 do 88 pro­
cent. a liczba osób dezaprobują- 
#yeh homoseksualizm z 89 proc. 
do ?4 proc. Ponadto przeszło 40 
procent, Brytyjczyków domaga 
Się całkowitego zakazu filmów i 
czasopism pornograficznych (w 
1985 — 33 proc.). Natomiast w ię­
kszość Brytyjczyków (54 proc.l 
ffeeeptuie przerywanie ciążv (w

— 37 proc V
Opracowanie:

KAZIMIERZ FORTUNA

Rola inteligencji...
(Dokończenie te  str. 1) 

do wiary i praktyk religijnych. 
Tylko 30 proc. badanych prak­
tykuje regularnie, 60 proc. wierzy 
ale nie praktykuje. Na pytanie 
„od czego zależy dalszy bieg wy­
darzeń w naszym kraju"? więk­
szość badanych odpowiada, ie od 
ludzi sprawujących władzę, spo­
ra grupa wypowiedział* się, ie 
od jednostek wybitnych, mają­
cych wpływ na ludzi z kręgów 
władzy, 12 proc. uzależnia nasze 
dalsze losy od... opatrzności.

Swoimi refleksjami na temat 
problemów nurtujących przedsta­
wicieli inteligencji ze środowisk 
kultury i sztuki podzielił się z 
uczestnikami seminarium prof. 
Marian Stępień. Jego zdaniem im 
ktoś był w przeszłości bardziej 
niezależny wewnętrznie, kiero­
wał się własnym rozumem, tym 
rozważniej postępował w latach 
1980—81 i tym bardziej Jest 
otwarty obecnie do rozmów, dy­
skusji i współpracy. Większą od­
znacza się przenikliwością. Prof. 
Stępień uważa, również i i  złe 
świadectwo kulturze polskiej wy­
stawiają cechujące nas przejawy 
dewocyjności dotyczące nie tylko 
sfery wiary.

Przysłuchujący się dyskusji se­
kretarz Komitetu Centralnego 
partii Andrzej Wasilewski powie­
dział m.in. że partia przykłada 
wielką wagę do dyskusji nad ro­
lą polskiej inteligencji. Ta dys­

kusja ni* moi* być oderwana od 
przemian Jaki* zachodzą w na­
szym kraju. Tym bardziej, i*  w  
procesi* reformowania inteligen­
cja ma do odegrani* wielką rolę.

W seminarium uczestniczył 
m.in. sekretarz KK PZPR Jerzy 
Hausner. (g)

Doktorat h.c. dla 
W. Lutosławskiego *

WARSZAWA (PAP). Mianem 
wielkiego wychowanka tej uczelni, 
chlubą Polski i jej kultury okre­
ślił Witolda Lutosławskiego rek­
tor Akademii Muzycznej w War­
szawie — Kazimierz Gierżod, o- 
twierając 14 bm. uroczystość na­
dania kompozytorowi jej dokto­
ratu honoris caufca.

Od da Polsce najnowsza emigracja?
(Dokończenie te ttr I ) 

emigracja da Polsce? To jest py­
tanie bardzo podstawowe. Nad 
tym musimy s it zastanowić. To
jest pytanie, które stawia sobie 
prymas Polski. Polska jest w po­
trzebie. Polsce nie trzeba rzucić 
jednego czy drugiego dolara na 
odczepnego. Nie, trzeba czegoś 
więcej. Trzeba zrozumienia, ale 
zrozumienia twórczego, wspólne­
go. Bo to jest problem pokolenia, 
to jest problem właśnie tej nowej

fali emigracyjnej — tej, która 
ożywia i w Kanadzie i  w Skandy- 
nawii i tuta) to wszystko, co 
stworzyli upartą pracą emigranci 
poprzednich pokoleń. (...) Emigra­
cja. która wyszła, musi wchodzić 
w ten świat, zdobywać go odważ­
nie, bo nie jesteśmy gorsi od in­
nych. Niestety, przyjdzie orzec, 
przyjdzie, kto co dal w cały ten 
zbiorowy obowiązek. Ojczyzna to 
zbiorowy obowiązek, t w pieśni, 
ale i  w życiu".

Dlaczego odmówiono rejestracji NZS?
(Dokończenie ze str. 1)

w tym również załączonego sta­
tutu, pozwala stwierdzić, że 
obecny wniosek jest próbą reak­
tywowania działalności organi­
zacji, rozwiązanej decyzją mi­
nistra nauki, szkolnictwa wyższe­
go i techniki 5 stycznia 1082 r.

Blaski i cienie Klubów 
Oficerów Rezerwy

Podsumowanie rocznej działalności w Krakowskiem
(Inf. wl.) Podsumowaniu rocz- 

cznej działalności oraz omówie­
niu zadań na rok przyszły Klu­
bów Oficerów Rezerwy LOK 
było poświęcone wczorajsze spo­
tkanie prezesów klubów z Kra­
kowskiego. które prowadził w i­
ceprezes- ZW LOK, s>zef WSzW 
pik Józef Gąstoł.

W naszym regionie istnieje 48 
klubów, w tym najwięcej zakła­
dowych (32), trzy terenowe i 
trzy środowiskowe oraz dziesięć 
uczelnianych (najliczniejsze w 
Nowej Hucie i Krowodrzy). Naj­
lepszymi wynikami w  działalno­
ści patriotyczno-obronnej mogą 
się pochwalić prężnie działające 
kluby rezerwistów w Kombina­
cie HiL. Dzielnicy Krowodrza i 
w Alwerni.

Ale niestety obok „blasków” 
istnieją także „cienie”, czego 
wyrazem jest zmniejszenie akty­
wności w działalności społecznej

znaczącej części KOR-ów, Przy­
czyny: brak wsparcia m. in. 
przez odnośne władze polityaz- 
no-administracyjne. zakłady pra­
cy, a także ze strony jednostek 
wojskowych (przede wszystkim 
patronackich lub WKU). Zazna­
cza się brak funduszy na cele 
klubów, borykających się często 
z trudnościami lokalowymi. N i­
kłe zainteresowanie działalnością 
klubów wykazują podchorążowie 
SPR oraz organizacje młodzie­
żowe. Brak możliwości uzyska­
nia awansu czy odznaczeń wca­
le nie wpływa pozytywnie na 
wzrost aktywności członków 
LOK.

Podczas wczorajszego spotka­
nia tym, którzy mimo powyż­
szych przeszkód wykazują dużą 
aktywność wręczono nagrody 
pieniężne, a Koło „Riazańczyków” 
otrzymało Medal za Zasługi dla 
Obronności Kraju. (Fort)

Decyzja sanockiego „Sanepidu”

Sąd na przymusowym „urlopie"
(Inf. wł.) Z dość nietypową de­

cyzją „Sanepidu” spotkaliśmy 
się w  Sanoku, w  woj. krośnień­
skim. Otóż w dniu 7 listopada 
br. terenowy inspektor sanitar­
ny w tym mieście zawiesił dzia­
łalność... Sądu Rejonowego. 
Przyczyną tej decyzji jest ostra, 
szkodliwa dla zdrowia woń, któ­
rą wydzielają środki chemiczne 
(w  tym popularny „kapon” ), u- 
żyte tu podczas remontu po­
mieszczeń w budynku sądowym. 
Zanotowano nawet przypadki 
omdleń zatrudnionych w Sądzie 
pracowników.

Podobny remont, polegający m. 
in. na wymianie podłóg, prze­
szły pomieszczenia Prokuratury 
Rejonowej, sąsiadującej z Są­
dem. Tu jednak remont prze­
prowadzono podczas lata. Przy

otwartych oknach zapach che­
mikaliów nie dawał się tak we 
znaki. Dzisiaj praca przy otwar­
tych oknach jest niemożliwa. To­
też „Sanepid” nakazał opuścić 
wszystkie gabinety. Ciekawe, ile 
potrzeba będzie czasu, aby się 
całkowicie wywietrzyły... (ziob)

Mimo rozwiązania, organizacja 
ta nie zaprzestała działalności, 
podejmując szereg działań godzą­
cych w obowiązujący porządek 
prawny. M. ta. członkowie Nie­
zależnego Zrzeszenia Studentów 
byli organizatorami zgromadzeń, 
na które nie uzyskano wymaga­
nych prawem zezwoleń, w tym 
zgromadzenia określonego jako 
III Krajowy Zjazd Delegatów 
Niezależnego Zrzeszenia Studen­
tów, odbytego w dniach 9— 10 
września 1988 r. w Gdańsku.

Ponadto, mimo niezalegalizo- 
wania działalności. Zrzeszenie 
prowadzi — z naruszeniem obo­
wiązujących przepisów prawa — 
działalność, poprzez wydawani* i 
kolportowanie nielegalnych wy­
dawnictw takich jak: „Nurt” , 
„Cia”  —  serwis informacyjny. 
„Impuls” .

W tej sytuacji należy uznać, że 
zarejestrowanie Niezależnego 
Zrzeszenia Studentów mogłoby 
spowodować dalsze naruszanie 
obowiązującego porządku praw­
nego.

Decyzja jest nieprawomocna I 
służy od niej odwołanie do mi­
nistra spraw wewnętrznych, w 
ciągu 14 dni od momentu dorę­
czenia.

Zaostrzenie przepisów...
(Dokończenie te ttr. I) 

dopuszczone do wywozu pod wa­
runkiem opłacenia 100 proc. cła. 
Należą do nich niektóre artykuły 
sportowo-turystyczne, bielizna 
pościelowa, pierze i wyroby z 
pierza, niektóre artykuły spo­
żywcze itd. Szczegółowe wykazy 
znajdują się już na wszystkich 
punktach granicznych.

Równocześnie wprowadzono 
znaczną liberalizacje ceł na to­
wary przywożone do Czechosło­
wacji, obniżając np. 0 50 proc. 
cło na samochody, a znosząc j*  
zupełnie na wszelkiego typy kom­
putery.

Nowe przepisy nie dotyczą ro­
botników, zatrudnionych czasowo 
w Czechosłowacji, a więc rów­
nież robotników polskich.

Powyższe zmiany mają charak­
ter przejściowy.

Traged ia  we W ło c ław k u
dzić w czyn. W  ostatniej chwili 
przeszkodziła JeJ matka, ratując 
dziecko przed utopieniem w  pla 
stikowej wannie. W  czasie, gdy 
lekarze we włocławskim szpitalu 
walczyli o życie chłopca, nie­
doszła zabójczyni zażyła dużą 
dawkę środków trujących, co 
spowodowało jej agon. Dziecko 
uratowano.

WŁOCŁAWEK (PAP). Miesz­
kańcy Włocławka wstrząśnięci są 
tragedią do jakiej doszło w tym 
mieście. 33-letnia Jadwiga G., 
przejawiająca od pewnego czasu 
skłonności samobójcze, odgraża­
ła się najbliższym, ie zabije rów­
nież swojego 1,5-rooznego synu 
Groźby te spróbowała wprowa-

F IA T A  lJSp. odbiór Po lm ozbyt — 
■przedam. O ferty  50277 ..Prasa”  K ra ­
ków. Wiślna *.

SPRZED AM  now ego Poloneza I.»; od­
biór Polm ozbyt K raków  tel. 
86-47-67, 18-21. , g-49139

P IL N IE  sprzedam VW  G o lf 15##, O- 
fe rty  47447 Prasa”  Kraków . Wiślna 
2.

SPRZED AM  kawiarnie. O ferty  47437 
.Prasa”  K raków . Wiślna 2.

TO K A H Z T  — frezerów  zatrudni za­
kład mechaniki maszyn. Kraków . 
Dekerta ł. g -46980

PO TR ZE B N A  pomoc, najchętn iej ren­
cistka do pracy w maglu. Kraków . 
18-Stycznia 78. g-49876

A T R A K C Y J N E  m ateria ły  „skórka”  
Jedwab — sprzedam. Tel. 66-33-76.

g-47470

ODDAM  własnościowe dwa pokoje 
42 m l — za w ieksze. Tel. 37-42-58.

g-47384

2 LETN IE G O  W artburga — sprzedam. 
Tel. 12-12-57. g -47386

TE LE W IZO R  Rubin 714. czarno-Biały 
— sprzedam. Tel. 12-25-57 16—18.

g-4T<*8

VIDKO, tuner, kamera Panasonic 
2-letnle -r  sprzedam. Tel. 33-84-26.

«  4'<iU

O B R Ą C ZK I złote oraz piłe spalino­
wą Ural 3 Elektron, nowa sprze­
dam. Bochnia, te l 2*4-52. g-4724*

M IE SZK A N IE , mote być do remon­
tu — kupie. Tel. 22-77-lV, 13—15. 20—22.

g-47245

I  fekspresowe]
ODBIORCÓW  obuwia — poszukuje. 
Łódź, tel. 43-26-02. g-47511

M A SZYN Ę  dziew iarską 
sprzedam. Tel 33-75-34. g-47503

A T R A K C Y J N Ą  kurtkę z czarnych li­
sów — sprzedam. Tel. 22-93-61.

_______________________ g-47468

KU CH ENKĘ gazową angielkę, piec 
ka flow y  — sprzedam. Tel. 34-42-38. 
__________________ g -47467

M A T E R IA Ł Y  sukienkowe „skóra”  1 
inne —aprzedam. O ferty  47569 „Pra­
sa”  K raków . Wiślna 2.

T V  używany, czarno-biały, dyw anik 
indyjski -  sprzedam. Tel. 21-01-30. 
_______________________ • e CST*
DĘBY w  klockach 1 uprawnienia 
Baltony — sprzedam. Tel 43-02 4)4 
__________________________________  «-475M

P L IZ Y  — tpnadam . Tel. 12-90-11
________________ _____________* - « * »

SK O RY barania, olałe bratow e -  na 
obszycia Te!. 33-84 26 g-473M

K U PIĘ  nowa pralka automatyczną. 
Tel 22-80-34. g -47417

p e n s j o n a t  70 miejsc, s rap ler >_em 
« astronomicznym — Jastrzębia Jłńra 
— sprzedam. W ydzierżaw ię ino *a- 
m ien 'e na Zakopane lub okolice Za­
kopane, 15-Grudnia 11. tel. 25-80

«-4Vł94

M E C H A N IK A  samochod w y ta o — u .  
trudnią. T el. <8-19-35. I-47S48

C H A R TY  afgańskio — szczenięta po 
złotym  m edaliści* z licencją  biegowa 
— sprzedam Kraków , tel. 78-32-37.
_____________________________________ g-47560

K U PIĘ  części przedniego zawieszenia 
c 2,a !'ady  typu CS benzynowy. 

1984. Tel. 66-70-42. g-47415

t e l e w i z o r  k o lo row y  radziecki, no­
w y, Rubin używany, p ilarkę tarczo- 
wą -  sprzedam. Te l. 37-71-82. g -47573

C’ ?ł?,PO S IA  P O ^ eb n a  -  chętnie ren­
cistka, re ferenc je  m ile  w idziane. W a­
runki do om ówienia. O fe r ty  47511 
„P rasa " K raków . W iślna 1.

z a m i e n i ę  m ieszkanie 2-pokoJowe. su- 
perkom fortow e. w illow e  (ogrzew anie 
elektryczne, z telefonem ), w  K rzeszo­
w icach -  na podobne, w  K rakow ie. 
K raków , teł. 33-17-73. g-49983

W Y T W Ó R N IA  Sprzętu Kom u n ikacyj­
nego „P Z L -K ra k ó w ”  zatrudni praco­
w n ików  do Działu Zaopatrzenia. Z g ło­
szenia przy jm u je i In form acji udzie­
la Dział Kadr, K raków , ul. W rocław ­
ska 53, tel. 32-18-55 wew . 327 lub 202 

_______ ____ _________ K-11610

Badaweao-Rozwojowy 
•'£?*« zatrudni inżyniera mecha- 
nlka tokarza, frezera, ślusarza oraz
robotnika m agazynowego. Zgłoszenia: 
K raków . M ogilska 80. tel. 12-00-33 
_________________ ___________________ K-11M3

kładów ..HAGOS św iadczy usługi w  
zakresie tłumaczenia dokumentacji 
techniczn e !  korespondencji I innych 
tekstów  Nasz adres: al. M arch lew ­
skiego 82, tel. 12-29-87. w  godr 7-1*

K-U222

poprawa pogody
Po lak a  od  zachodu p rzech odz i 

pod wjrtyw słabego Wina wyżowe- 
K ra k o w s k ie  Biur.

IMGW przewiduj*, *« dziś będzie 
zachmurzenie umiarkowane i małe, 
temperatura maksymalna w dzień 
od 2 do 5 st., a minimalna w nocy

od —I da —1. W Tatrach od —*
st. dniem do —* w nocy. WUtr 
umiarkowany, przeważnie póteou. 
no-zach od n i, a w Tatrach dott iii-
ny i silny, zachodni.

Prognoza orientacyjna na nastę­
pną dobę; nadal pogodnie. Od t«
do 20 bm. tj, od środy do niedzieli 
przejściowe ocieplenie. Od środy do 
piątku zachmurzenie umiarkowany 
okresami duie z opadami śniegu i 
deszczu. Wzrost temperatury mak­
symalnej od 8 i 5 do 2 i 8 st., * 
minimalnej od 0 i —5 do —1 i 4-4

(k)
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(F) ▲ UKŁAD WARSZAW SKI— NATO. W Wiedniu odbyło .i,
kole ne spotkanie w ramach konsultacji przedstawicieli państw-stron 
Układu Warszawskiego i N ATO  mających na celu wypracowani* 
mandatu przyszłych rozmów na temat sił zbrojnych 1 broni konwen­
cjonalnej w Europie, od Atlantyku po Ural.

A  RADZIECCY INSPEKTO RZY WE WŁOSZECH. Zgodnie z ra- 
dziecko-amerykańskim porozumieniem o likwidacji rakiet średniego 
i krótszego zasięgu do Włoch przybyła radziecka grupa inspekcyjna.

A  SZAMIR Z MISJĄ UTWORZENIA RZĄDU. Po zapewnieniu so­
bie poparcia ze strony dwóch następnych partii religijnych, przy. 
wódca bloku Likud Icchak Szamir otrzymał od prezydent* Izrael* 
Chaima Herzoga misję utworzenia rządu.

▲ KW IATY NA GROBIE L. STAFFA. Przed 110 laty, 14 listopa­
da 1878 r. urodził się we Lwowie Leopold Staff — jeden z najwięk­
szych liryków polskich naszego stulecia. W  rocznicę urodzin na gro* 
bie Leopolda Staffa w Alei Zasłużonych na cmentarzu Powązkow- 
kim w  Warszawie złożono wieniec od Wojciecha Jaruzelskiego.

A ZWIĄZEK W OLNYCH DEMOKRATOW. Jak poinformowała
agencja MTI, w niedzielę tzw. sieć wolnych inicjatyw urządziła w 
budapeszteńskim teatrze „Jurta”  walne zgromadzenie, podczas któ­
rego odbyły się wybory rady nowej organizacji społecznej pod nazwą 
„Związek Wolnych Demokratów”  oraz powołano,sam związek.

A  PRESTIŻOWA NAGRODA. Tegoroczną prestiżową nagrodę li­
teracką w Portugalii im. Ferdinanda Pessoy otrzymał 64-letni poeta 
tego kraju Antonio Ramos Rosa. Nagroda w  wysokości 4,5 min escu- 
dow (ok. 30 tys. dolarów) jest największym odznaczeniem kultural­
nym w Republice Portugalskiej.

A  USIŁOWALI W YW IEŹĆ Z KRAJU 418.550 KORON. Na mościa
granicznym w Cieszynie zatrzymano dwóch mężczyzn, udających się 
do CSRS. Edward B i Marian W. (obaj z Krakowa) usiłowali prze­
mycić 418.550 koron wartości 8.5 min zł. Obu przemytników zatrzy­
mano i odano do dyspozycji Rejonowego Urzędu Spraw Wewnętrz­
nych w  Cieszynie, który prowadzi śledztwo pod nadzorem miejsco­
wej prokuratury rejonowej.

A EKSPLOZJA GAZU W  BUDAPESZCIE. Jak podała agencja 
MTI, we wczesnych godzinach rannych w  samym centrum Buda­
pesztu nastąpiła eksplozja gazu w pięciopiętrowym domu. Wybuch 
był bardzo silny i  spowodował zawalenie się ścian budynku na pierw­
szym i drugim piętrze. Z pierwszych informacji wynika, że trzy oso­
by straciły życie, a nie określona jeszcze liczba mieszkańców odniosła 
obrażenia.

A  ZGON CHOREOGRAFA H. JEFFREYA. Z Los Angele* nade­
szła wiadomość o zgonie Howarda Jeffreya, 53-letniego choreografa 
amerykańskiego, chorego na AIDS.

Zmarł Jan Himilsbach
W  Warszawie zmarł w  wieku 56 lat popularny aktor filmowy i li­

terat Jan Himilsbach. Debiutował na łamach prasy literackiej w 1957 
r. Był autorem m. in. zbiorów opowiadań „Monidło” i „Przepychan­
ka”. Występował w wielu filmach m. in. w  „Rejsie” i „Trzeba zabił 
tę miłość”.

Spekulacje w prasie zachodniej

Władze mogłyby odmówić Dubczekowi 
prawa powrotu do Czechosłowacji?
RZYM, PRAGA (PAP). Jak już krótko informowaliśmy Aleksan­

der Dubczek, b. I sekretarz KC K P  Czechosłowacji, etrzymał w nie­
dzielę w  Bolonii doktorat honoris causa nauk politycznych miejsco­
wego uniwersytetu — jednego s najstarszych w  Europie. Uroczysto­
ści patronowały Włoskie Partie Socjalistyczna I Komunistyczna

A. Dubczek wziął te i udział w 
transmitowanym przez telewizję 
spotkaniu okrągłego stołu z w ło­
skimi politykami i dziennikarza­
mi. Nawiązując w  dyskusji do 
prowadzonej przez M. Gorbaczo­
wa polityki przebudowy podkreślił, 
ż? ,j* j. fiasko groziłoby powrotem’ 
stalinizmu. „Gorbaczow jest na­
szą nadzieją” , „wielkim  człowie­
kiem” — oświadczył w rozmo­
wach na uniwersytecie.

A. Dubczek przybył do Wioch 
w s o b o ^ . Spędził tam zapewne 
10— 1J dni i odwiedzi Florencję, 
Wenecję, Rawennę i Rzym. 
Rzecznik rządu federalnego CSRS 
Miroslay Pavel oświadczył w po­
niedziałek na konferencji praso­

wej, że Aleksander Dubczek jest
obywatelem Czechosłowacji i mo­
że w każdej chwili wrócić do 
kraju. Pavel nawiązał do speku­
lacji w prasie zachodniej, iż wła­
dze Czechosłowacji mogłyby od­
mówić Dubczekowi prawa pow­
rotu do kraju.

Wizytę Aleksandra Dubczeka 
w Bolonii odnotowało poniedział­
kowe „Rude Pravo” w przeglą­
dzie prasy światowej. Powołując 
się pa agencje zachodnie, dzien­
nik pisze, iż Dubczek przebywa 
we Włoszech z wizytą prywatną. 
..Rude Pravo”  nazywa Dubczeka 
„rozbitkiem politycznym” i do­
daje. że otrzymał on tytuł dok­
tora honoris causa „za działalność 
polityczną w roku 1968” .

Czy tak się stanie...?
(Dokończenie te ttr. 1 ) 

Różny je tt poziom tych wy- 
koruwców, jak i wykonawczy 
stat niemniej wielu z nich.

przyszłości wzbogacić 
propozycje naszych estrad tych 
dużych, jak i tych. które oży-
T ' 3ą, t ? Z ami W lokal^ .  Czy tak
d r iM ?  ’f ZV V  adepCi StarUł

° f r̂ wtedn^ j  prom ocji 
Ptysiam i, to 

pytanie, na które odpowiedź 
będzie zarazem, potwierdzeniem

lub zaprzeczeniem sensu organi­
zowania łódzkiej imprezy.

Niedzielny koncert swym 
udziałem uświetnili Nina Gajew­
ska, Elżbieta Wojnowska, Roman 
Kołakowski, Danuta Błażejczyk 
* grupa „Vox” . a prowadzili 3° 

niestety! — Anna Głębocka i 
Mariusz Jeliński. Zresztą były tei 
w Teatrze Muzycznym kamery 
TV, więc może Państwo to 
kiedyś zobaczą.

W AC ŁAW  K RU PIŃ SK I

Francja: N ag rod y  literackie
(Dokończenie ie ttr D u

•anda. Przyznano tak*. L  na . wygnaniu. »
1959 roku mający status uchodź­
cy politycznego we Francji. U- 
honorowana nagrodą książka no­
si tytuł ..Hadriana we wszystkich 
mych snach”.

(Dokończenie te ttr i)

Z  £  Z :
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•  F  fwyjsc z
| p X e n ^ an 2 L K er l rt°  PJ óbie wydostania się z obecnego 
stkim rm m  gospodarki pora zaprzestać przede wszy-

.naibliżSzPr ^ f ^ w „ a-nit . fałszywych diaSnoz dotyczących

i D row ad^ rtoh ^  * * * » •  doprowadzić d0 obiektywnych 
- 1 p^°'yadz^cych do pomyślności przesłanek wytyczających

tó °m ^ śm y  przez całvUcza «ZatT  pora. P °łożyć kres twierdzeniom, , ™ie my przez cały czas najlepsze intencje, a jedynie sytuacia
międzynarodowa spowodowała upadek naszej gospodarki Należy też 
odwołać wszystko co zostało powiedziane w  sprawie przyczyn na- 
szego zadłużenia. Przeciez nikt z naszych obecnych wierzycieli nigdy 
nas nie nakłaniał do korzystania z usług kredytowych zachodnich 
banków. Zgrabne powiedzonka w  stylu „pułapka kredytowa” są je­
dynie kiepskim chwytem propagandowym. Któryż to kraj czy któryż wła-

S  K ? f  Ur nich n f iUŻył P° ŻyCf  ą * dynie P ° t0-aby rozłożyć part­nera? Kto z nich nie pragnie odzyskać w  miarę prędko swych pie­
niędzy wraz z właściwym oprocentowaniem? My i jedynie my ie- 
stesmy wyłącznymi autorami naszego dzisiejszego położenia na ma­
pie gospodarczej świata i nie pomogą tu żadne zabiegi wybiefające.

W ostatnim piętnastoleciu u- 
czyniliśmy dostatecznie dużo aby 
świat techniki, a przede wszyst­
kim technologii oddalił się od na­
szych możliwości na dystans prze­
rażający. Współpracowaliśmy z 
Zachodem na zasadach nie roku­
jących żadnych perspektyw, bo 
wtłaczanie nawet właściwych li­
cencji w zacofany mechanizm 
wytwarzania zmienić niczego nie 
mogło. Oblicza się, że w  latach 
1971— 1980 zakupiliśmy w  kra­
jach zachodnich 414 licencji ko­
sztem 650 milionów dolarów. Ale 
to nie koniec. W  tym  samym 
okresie musieliśmy wesprzeć te 
licencje zakupami urządzeń, ma­
szyn i surowców za sumę prze­
kraczającą 5,5 miliarda dolarów! 
Kilkadziesiąt licencji w  ogóle nie 
doczekało się realizacji. A  takich 
przykładów, jak zakup technolo­
gii produkcji opon samochodo­
wych w „Uniroyalu”  przez Dę­
biejcie Zakłady Opon Samocho­
dowych nie znajdzie się wiele. 
Ale też rzadko zakup licencji po­
przedzony był tak rzetelną ana­
lizą chęci i możliwości.

W tym przypadku nowe linie 
produkcyjne trafiły do 
przedsiębiorstwa od lat w y­

dajnie pracującego, dla którego 
wewnętrzne komórki innowacyj­
ne nie były dekoracją pokazy­
waną podczas wizytacji firmy 
przez wysoko postawione osobi­
stości. Technologia i maszyny 
„Uniroyalu” dostały się w  ręce 
ambitnych inżynierów i wykwa­
lifikowanej, doświadczonej za­
łogi robotniczej. Tu w mniejszym 
stopniu o jakości produkcji decy­
dowali ludzie w pośpiechu w y­
konujący swe zadania, aby zdą­
żyć na czas do żniw czy wy- 
kopków. Przedwojenne tradycje 
robotnicze widoczne są W Dębi­
cy do dziś. Dlatego też DZOS 
dość prędko spłaciłby kredyt za­
ciągnięty na nowe linie produk­
cyjne oponami. Bez trudu sprze­
dawano je prawie we wszystkich 
zainteresowanych krajach świa­
ta. Poza tym w  Dębicy mieliśmy 
do czynienia z tzw. efektem ja­
pońskim. Nie poprzestano tam

na uciesze wynikającej- z zakupu 
i szczęśliwego wdrożenia nowej 
techniki, lecz od razu przystąpio­
no do udoskonalania zakupionej 
myśli.

Aby coś takiego było możliwe 
zaowocować muszą długie lata 
poszukiwań, ale przede wszyst­
kim nawyk do stosowania inno­
wacji technicznych. Inżynierowie 
i technicy zdolni do udoskona­
lania wypróbowanych w  świecie 
technik z nieba nie spadają. A  
efekt takiego postępowania jest 
taki: całą produkcję Dębicy mo­
żna bez trudu sprzedać za dola­
ry. Chyba przed dwoma laty by­
łem podczas Międzynarodowych 
Targów Poznańskich świadkiem, 
jak jeden z brytyjskich kupców 
chciał nabyć w  Dębickich Za­
kładach taką ilość opon, która 
stanowiła chyba pięciokrotne 
przekroczenie całej produkcji za­
kładów.

P o co o tym przykładzie pi­
szę? Wspominam o nim w 
tym celu, aby nikt nie po­

tępiał znowu w  całości metody 
zakupu licencji jako takiej. Jest 
to świetna metoda dopędzenia 
światowej czołówki, wszelako 
przy kilku uwarunkowaniach. 
Najważniejsze z nich to rzeczo­
wa ocena proponowanej licencji, 
możliwość jej pełnego wchłonię­
cia przez zakład, koszty związa­
ne z niezbędnymi surowcami i 
materiałami dla danej produkcji. 
Prawie ponad wszystko wybija 
się pierwsza część tych uzależ­
nień, gdyż prawdziwie nowoczes­
ne technologie sprzedawane są 
nader rzadko. Nie ma ochotników 
na wyprzedaż opracowań nie zna­
nych jeszcze w świecie lub mało 
znanych. Na ladzie kładzie się 
zazwyczaj metody technicznie zu­
żyte. W takim przypadku zawsze 
idzie o stopień tego zużycia.

Więc wniosek w  tej sprawie 
może być tylko jeden — licen­
cje owszem, ale z niezbędnym 
umiarem i po wszelkich rzetel­
nych analizach. W tym przypad­
ku bowiem ponosimy jako jedy­
ni odpowiedzialność za nabyte

„DZOS dość prędko spłaciły kredyt zaciągnięty na nowe linie pro­
dukcyjne..."

prawa do wytwarzania. Sprzeda­
jący nam licencje po zainkaso- 
waniu należności kończy swe za­
interesowanie naszymi interesa­
mi. Daleko korzystniejszą formą 
współpracy mającą na celu po­
zyskanie nowych metod organiza­
cyjnych i technologicznych. w y­
twarzania jest tworzenie spółek.

W ęgrzy wpadli na ten po­
mysł znacznie wcześniej od 
nas i dość skutecznie wpro­

wadzili go w  życie. Rozwijali 
swe moce produkcyjne w oparciu 
o spółki z kapitałem zachodnio- 
niemieckim, austriackim, japoń­
skim, szwajcarskim. Wspólnik z 
dolarami, dostarczał nowych te­
chnologii, ale tylko tych które 
miały perspektywę. Na żadne 
prowizorki nie było miejsca, bo 
przecież w  sukcesie produkcyj­
nym a potem handlowym był 
zainteresowany w  tym sa­
mym stopniu co udziałowiec wę­
gierski. W żaden podejrzany in­
teres nikt nie pcha swego kapi­
tału. I tym sposobem nasi przy­
jaciele znad Dunaju osiągnęli 
dość znaczny pułap pod wzglę­
dem jakości. Porządnie pracują­
cemu przedsiębiorstwu o kapita­
le mieszanym nie opłaca się — 
jak każdemu innemu —  pod­
wójna buchalteria, podwójne 
magazyny w  których dokonywa­
ny byłby podział na wyroby 
przewidziane do sprzedaży zagra­
nicznej i kierowanej na rynek 
krajowy. Wszystkie palety w  ma­
gazynie zawierają ten sam towar. 
A  jak to u nas wygląda powsze­
chnie wiadomo.

Polskie przepisy dotyczące dzia­
łalności przedsiębiorstw z kapi­
tałem zagranicznym były i wciąż 
są tak -mało atrakcyjne; że wła­
ściwie nie mamy tu jeszcze żad­
nych liczących się w  tej dzie­
dzinie sukcesów. Kilka ledwie 
wspólnych przedsięwzięć o nie­
zbyt dużym zakresie działań nie 
może być powodem do innej oce­
ny. W iele wskazuje na to, że od 
przyszłego roku będzie inaczej. 
Niechby wreszcie było.

Do prawdziwej współpracy 
gospodarczej z krajami za­
chodnimi nie byliśmy w 

ostatnich latach przygotowani z 
uwagi na potężne zacofanie te­
chniczne. Można powiedzieć, że 
proces ten wciąż na razie się na­
sila. Z kolei gospodarcze więzi z 
krajami naszego systemu obar­
czone były głównie działalnością 
fasadową. W przemówieniach za­
pewnienia o wciąż wzrastającej 
współpracy, o rosnących dosta­
wach, o kooperacji, o komple- 
mentarności produkcji państw 
należących' do Rady Wzajemnej 
Pomocy Gospodarczej, tymcza­
sem rzeczywistość daleko od tych 
zapewnień odbiegała.

Każdy z członków RWPG sta­
rał się na własną rękę przy po­
mocy swych najbardziej przetwo­
rzonych /towarów uzyskać po pier­
wsze możliwie największą ilość 
dewiz wymienialnych. Dopiero 
potem spoglądał na swych part­
nerów z gospodarczej organiza­
cji, lecz też nie na każdego jed­
nakowo. Podpisywane protokoły 
o rocznej wymianie handlowej 
zawierały bardzo wiele wymien­
nych pozycji. Więc na przykład 
Węgrzy mówili — sprzedamy 
wam tyle i tyle telewizorów, ale 
w zamian chcemy węgiel i ki­
neskopy, Jeśli nam z kolei uda­
ło się w  międzyczasie sprzedać 
kineskopy lub węgiel korzystniej, 
do innego kraju, na dostawy te­
lewizorów też nie było co liczyć.

Takich przypadków we wzajem­
nych kontaktach państw RWPG 
jest cała moc.

Są oczywiście i pozytywne 
przykłady, ale nie one decydo­
wały o ogólnyrh wizerunku oma­
wianych tu powiązań. Identycz­
nie nieprawdziwe wyglądały pla­
ny rozwijania produkcji specjali­
stycznej. Kilkanaście lat temu 
dokonano podziału — ponoć w 
oparciu o tradycje wytwarzania 
poszczególnych państw — pro­
dukcji przemysłowej dotyczącej 
maszyn i urządzeń, specjalistycz­
nego sprzętu technicznego. Nigdy 
nie doszło do spełnienia tej niby 
obowiązującej formuły. Docho­
dziło zatem często do bardzo ko­
sztownych paradoksów gospodar­
czych. W  jednym kraju przery­
wano produkcję silników o okre­
ślonej mocy, gdyż miały ją pod­
jąć zakłady w  innym kraju. Mia­
ły, ale nie podjęły. Skutek był 
jeden — silniki trzeba było spro­
wadzać z RFN. Nie inaczej wy­
glądał podział zadań w zakresie 
podejmowania prac badawczych 
w  wielu dziedzinach nauki i te­
chniki. Jak przedstawia w swych 
wyliczeniach prof. Józef Rutkow­
ski w  latach 1971—80 kraje 
RWPG realizowały wspólnie kom­
pleksowy program współpracy 
naukowo-techniczne}, obejmujący 
blisko 500 problemów rozpisa­
nych na przeszło 2 tysiące tema­
tów badawczych, nie licząc 4 ty­
sięcy tematów mających być re­
alizowanych poprzez dwustronną 
współpracę. Ale do wdrożenia 
dojrzało zaledwie, kilkadziesiąt' 
tematów, w stosunku do 6 ty­
sięcy podjętych.

Czy potrzeba więcej dowo­
dów na fasadowość górno­
lotnych stwierdzeń, które 

w  rzeczywistości nigdy nie do­
czekały się urzeczywistnienia? 
Dobrze, że teraz głośno można 
już mówić o konieczności całko­
w itej reorganizacji działania me­
chanizmów RWPG. Dotychczaso­
we nie zdały zupełnie egzaminu 
i w  nich także trzeba upatrywać 
przyczyn znacznej degrengolady 
każdego kraju RWPG z osobna 
1 całej organizacji razem.

Nasz obecny stan posiadania, 
podobnie jak naszych ideologicz­
nie bliskich partnerów, w  dziele 
nowatorstwa technologicznego 
jest niezwykle mizerny. Ma to 
wyraz przede wszystkim w udzia­
le eksportu do krajów rozwinię­
tych. Nie można nie widzieć, 
że udział ten ma wciąż tenden­
cję malejącą. Zatem najpierw 
trzeba postarać się o zahamowa­
nie regresu, a w dalszej perspek­
tywie pomyśleć o postępie. Am­
bitne to zamierzenie nie może 
doczekać się realizacji poprzez 
najdoskonalszą nawet współpracę 
krajów technologicznie zacofa­
nych Owszem, taką współpraca 
oparta na naprawdę rzetelnych 
zasadach, może nasz kryzys nieco 
złagodzić. W dającej się przewi­
dzieć przyszłości nie zlikwiduje 
go jednak nigdy. Wyłącznie po­
przez związanie gospodarczych 
celów z krajami rozwiniętymi 
można ten cel osiągnąć. Czyli bez 
związania się z obcym kapita­
łem ani rusz.

Tedni obliczają, że aby wydo-
I być polską gospodarkę z obec­

nego impasu potrzeba nam 
8 miliardów dolarów, inni że mu­
si być ich co najmniej 10 mi­
liardów. Wszystko jedno, którzy 
mają rację. Brzmi to okrutnie. 
I  to też jest cena wiary w  nie­
prawdziwą fasadę.

Po podwyżce cen skupu

Pierwsze symptomy zainteresowania 
rolników produkcją zwierzęcą

D ecyzja rządu o podwyżce urzędowych cen skupu podstawo­
wych produktów rolnych (wstecz od 1 lipca br.) daje już ocze­
kiwane rezultaty —  stwierdzi! wicepremier Kazimierz Olesiak 

14 bm. na spotkaniu z dziennikarzami. Widoczny jest już rosnący 
popyt na prosięta i bydło hodowlane, zwłaszcza na jałowice. Są to 
pierwsze symptomy zainteresowania rolników rozwojem produkcji 
zwierzęcej.

r\owodzi to, że rząd decydu­
jąc się na tak istotną (bo 

średnio o ok. 16 proc.) podwyżkę 
cen skupu w trudnej sytuacji e- 
konomicznej państwa postąpił 
słusznie. Decyzja ta stwarza bo­
wiem warunki do powiększenia 
produkcji żywności w  interesie 
całego społeczeństwa. Rząd dał 
tym samym wyraz swojej wia­
rygodności, potwierdził to co pre­
mier Mieczysław F. Rakowski po­
wiedział w swoim wystąpieniu w 
Sejmie 0 priorytecie dla rolnic­
twa i gospodarki żywnościowej, 
o konsekwencji realizacji wspól­
nych uchwał PZPR i ZSL zapew­
niających trwałą opłacalność pro­
dukcji rolnej i poprawę parytetu 
dochodów ludności rolniczej do 
zatrudnionej poza rolnictwem. O- 
becna podwyżka cen — mówił K. 
Olesiak — rekompensuje rolnikom 
wzrost cen na środki produkcji 
do końca br. i wpływa na popra­
wę warunków socjalnych lud­
ności rolniczej, gwarantując pa­
rytet dochodów 96— 100. W przy­
szłym roku działania rządu zmie­
rzać będą do kształtowania cen 
zapewniających prawidłowy roz­
wój rolnictwa i wyrównania pa­
rytetu dochodów.

Oprócz wspomnianych aspek­
tów — politycznego i społeczne­

go — celem obecnej podwyżki 
cen jest zahamowanie tendencji 
spadkowych w produkcji zwie­
rzęcej 1 stworzenie warunków do

jej powiększania w  roku przy­
szłym i w latach następnych. W 
tym celu ceny skupu mleka zo­
stały podwyższone o 30 proc., a 
żywca o 20 proc. Widoczny już 
rosnący popyt na prosięta 1 ja­
łowice dowodzi, że była to traf­
na decyzja, która powinna za­
pewnić wzrost produkcji zwierzę­
cej. Zastanawiamy się nad tym 
— powiedział wicepremier — czy 
od nowego roku nie wprowadzić 
wolnej ceny skupu żywca przy 
ustaleniu gwarantowanej ceny, 
aby zapewnić rolnikowi odbiór 
żywca w przypadku jeżeli nie 
będzie miał nabywców po cenach 
wolnorynkowych.
/^\bok podwyższonych een ska­
l p u ,  istotne znaczenie dla roz­

woju produkcji rolnej mieć bę­
dzie — zdaniem K. Olesiaka — 
demonopolizacja od 1 stycznia 
1989 r. skupu, przetwórstwa i o- 
brotu produktami rolnymi i ar­
tykułami spożywczymi oraz 
kształtowanie wolnego, normalne­
go rynku żywnościowego. Będzie 
to zależeć nie tylko od samego 
rolnictwa, ale i od rozwoju in­
nych działów gospodarki naro­
dowej. Toteż w roku przyszłym 
i następnym chcemy odrobić za­
ległości inwestycyjne z minio­
nych 3 lat w rozwoju przemysłu 
rolno-spożywczego oraz przemy­
słów pracujących na rzecz go­
spodarki żywnościowej —  powie­
dział wicepremier.

Z sali koncertowej

W ROCZNICĘ

Bardzo trafnie dobrano program koncertu Filharmonii, który 
zbiegł się dokładnie z 70. rocznicą odzyskania niepodległości Po l­
ski. Na wstępie akcent historyczny: jeden fragment z „Żałob­
nego poematu —  pamięci Józefa Piłsudskiego” Bolesława Woytowi- 

cza, utworu napisanego w r. 1935 pod wrażeniem śmierci Marszałka, 
następnie Koncert fortepianowy a-mołl op. 17 Ignacego Paderewskie­
go, skomponowany dokładnie sto* lat ternu, przez dwudziestoośmiolet- 
niego wówczas wirtuoza, stojącego u progu olśniewającej kariery. 
Właśnie w roku 1888 Paderewski wystąpił z pierwszymi koncertami 
w Paryżu. N ikt nie mógł przewidzieć, jak wielką rolę przypadnie 
odegrać Paderewskiemu poza klawiaturą fortepianu, ale wielkość je­
go osobowości potrafił wyczuć słynny kompozytor Saint-SaŚns, który 
powiedział: — «...to geniusz, grający również na fortepianie”. W dru­
giej części wieczoru znakomity „Koncert na orkiestrę” Witolda Luto­
sławskiego, dziś już karta^klasyczna w muzyce polskiej.
• Tomasz Bugaj jest jednym z najlepszych naszych dyrygentów młod­
szej generacji — muzykalność i inteligencja idzie u niego w parze ze 
znakomitą techniką manualną, oszczędną w gestach i  precyzyjną: 
wszystkie finezje rytmiczne Koncertu Lutosławskiego zostały nakre­
ślone jasną, przejrzystą linią, równie zgodnie prowadzony był dialog 
fortepianu z orkiestrą w Koncercie Paderewskiego, zagranym błysko­
tliw ie i z techniczną perfekcją przez Piotra Palecznego Paleczny jest 
nieskory do romantycznych uniesień, także Bugajowi obca jest wszel­
ka egzaltacja i w tym bardziej zobiektywizowanym ujęciu romanty­
cznej muzyki Paderewskiego obaj artyści porozumieli się doskonale.

W popisowym Koncercie Lutosławskiego orkiestra miała okazję po­
kazać dobrą formę, starannie podszlifowaną przed najbliższym tour- 
n ie  zagranicznym.

A D A M  W A LA C IŃ S K I

Waluty krajów socjalistycznych —  droższe
(Inf. wł.) Wyjazdy turystyczne do krajów socjalistycznych stają się 

dla Polaków coraz droższe. Jak nas poinformował wczoraj, z-ca dy­
rektora IV  Oddziału NBP w Krakowie — mgr Bolesław Sikora, ak­
tualne eeny tych walut (z dopłatą turystyczną) wynoszą: Bułgaria: 
1 lew  — 231,27 zł, CSRS: 1 korona — 50,88 zł, NRD; 1 marka' — 
95,40 zł. Rumunia: 1 lej — 24,53 zł, Węgry: 1 forint — 23,00 zł ZSRR: 
1 rubel — 244,22 zł.

Za podanie nieaktualnych cen w sobotnio-niedzielnym wydaniu 
„Dziennika Polskiego” przepraszamy Czytelników, (ks)

B ył człowiekiem niezwykłym. 
Dość spojrzeć na jego foto­
grafie: bardzo wąskie usta, 

szlachetny nos i wysoko sklepio­
ne czoło. Największe wrażenie 
robią jednak oczy — jest w nich 
całe szaleństwo i żar Antonina 
Artauda. Człowieka, który naj­
pierw ukarany został przez spo­
łeczeństwo niezrozumieniem, po­
tem banicją a następnie obojęt­
nością. Czym Artaud naraził się 
społeczeństwu? prawdopodobnie 
wszystkim i niczym, po prostu 
wyprzedził epokę w której przy­
szło mu żyć. Był aktorem. Na 
scenie debiutował w 1920 roku 
u Lugnć — Poe. który wsławił 
się prapremierą „K róla  Ubu” A l­
freda Jarry. Nie przyjmował zwy­
kłych ról — zazwyczaj grał oso­
by postrzelone, nękane halucy­
nacjami a nawet zboczone. Ci 
którzy znali go mów ili, źe było 
w nim jakieś napięcie. Także 
pracując w film ie przyjmował ro­
le ludzi targanych w ielkim i na­
miętnościami. Był mnichem  Mas- 
sieu w „Męczeństwie Joanny 
d'Arc” Carla Dreyera i palonym, 
na stosie Savonarolą w ,,Lukrecji 
Borgii” Abla Gance’a Praca ak­
torska nie pochłaniała go jednak 
całkowicie W umyśle Antonina 
Artauda rysowała się bowiem  
wizja własnego teatru: sceny, kto- 
ro przeobraziłaby człowieka.

Ale nit odniósł sukccsu jako

Książki

S z a l o n y  A r t a u d

reżyser. Założony przez Artauda, 
Roberta Arona i Rogera Vitraca 
Teatr im  Alfreda Jarry poniósł 
klęskę. Widzów szokowały eks­
perymenty aktorskie, ze światłem
i scenografią, odtrącenie litera­
tury, a nade wszystko zachowa­
nie Artauda, który potrafił zwró­
cić się ze sceny ze słowami: 
„Gramy tę sztukę jako rzygnię- 
cie na społeczeństwo” . Teatr im. 
Alfreda Jarry dał tylko cztery 
premiery i osiem przedstawień.

Uważał, że istniejąca kultura 
jest fałszywa. Chciał dać Euro­
pie kulturę nową, jednoczącą. 
Twierdził, że fałszywość sztuki 
wynika z je j entuzjazmu. JTwór- 
cy — wykłada poglądy artysty 
Leszek Kolankiewicz w wydanej 
niedawno książce „Święty Arta­
ud”  — zadowalają się powoływa­
niem sztucznych form, odbiorcy
— ludzie o mentalności snobów i 
estetów — poprzestają na form  
tych smakowaniu. Sztuka euro­
pejska to prawdziwe przekleń­
stwo: zamknięty obieg konwen­

cjonalnych walorów artystycz­
nych. Trwanie tego stanu dopro­
wadziło do katastrofalnego wy­
jałowienia sztuki. Bezwład, nuda, 
niemoc, a z drugiej strony niska 
zmysłowość i nerwice — oto 
symptomy agonii. Jeśli ta fałszy­
wa sztuka ciągle istnieje, to tyl­
ko dlatego, że sama potrafiła wy­
tworzyć snobistyczne zapotrze­
bowanie na swe produkty, a na 
te j podstawie wmówić konsumen­
tom, że po pierwsze tylko ona 
zaspokaja ich potrzeby kultural­
ne, a po drugie, że potrzeby te 
sprowadzają się do rekreacji i 
rozrywki” .

Dlaczego sztuka skarlała? Otóż 
zdaniem Artauda jest ona taka
— jakie jest społeczeństwo, któ­
re wszystko znieprawiło. Czyi 
sztuka może być zatem wyjąt­
kiem? Wszak odbija ona tylko 
istniejący porządek rzeczy. Odro­
dzenie możliwe jest jedynie dzię­
ki teatrowi posiadającemu wła­
ściwości terapeutyczne. Oczywiś­
cie nie chodzi tu o teatr współ­

czesny Artaudoteł, którego arty­
sta nie akceptuje, a nawet nie­
nawidzi: teatr konwencjonalny, 
tkwiący w chorej kulturze. Śwo- 
ją scenę nazywa Teatrem Okru­
cieństwa. Ale nie dlatego, że ma­
rzą mu się jakieś okrutne spek­
takle. Teatr Okrucieństwa ma 
działać niczym dżuma, choroba po­
grążająca społeczeństwa w chao­
sie, ale i jednocześnie oczyszcza­
jąca je ze zła, pozwalająca spoj­
rzeć ocalałemu człowiekowi na 
świat zupełnie innymi, nowymi 
oczami. W takim teatrze nie mo­
że być podziału na scenę i wido­
wnię — powinien on posługiwać 
się własnym językiem, językiem  
ciała, zaśpiewem głos u.

Artaud będzie szukał korzeni 
teatru w tańcach tancerzy z Ba­
li, uda się także do Meksyku by 
asystować w rytuałach Indian 
Tarahumara. Uzna, że dziedziną 
właściwą teatru jest sfera sa­
crum, że jego istota przejawia 
się w religijnych początkach i że

rytuał stanowi istoty te j najpeł­
niejszą realizację.

Artaud umrze w 1948 roku 
(obchodzimy właśnie 40, rocznicę 
jego śmierci) niemal zupełnie osa­
motniony. Pozostaną po nim 
książki i pisma wykładające ni­
gdy nie zrealizowaną teorię Te­
atru Okrucieństwa, manifesty 
Artaud umrze w mieszkaniu, ale 
lata 1937— 1946 spędzi w szpita­
lach psychiatrycznych.

„Nadejdzie kiedyś taki dzień
— twierdzi Michel Focoult — 
kiedy to, co uważano za obłęd 
Artauda, stanie się organiczną 
częścią naszej psychologii, nasze­
go życia społecznego. Nikt wtedy 
nie rozezna się już w tym, czym 
choroba Artauda różniła się od 
zdrowia społeczeństwa. Wtedy 
narodzi się pytanie dlaczego spo­
łeczeństwo represjonowało te 
właśnie przypadki, w których 
rozpoznawało stooją istotę” .

Artaud nie był samotny Miał 
wielkich poprzedników. Nazywał 
ich samobójcami społecznymi.

Dlaczego? „Ponieważ — pisał — 
szaleniec jest także człowiekiem, 
którego społeczeństwo nie chcia­
ło wysłuchać i  któremu chciało 
przeszkodzić w wykryciu prawd 
nie do zniesienia” . Do samobój­
ców społecznych zaliczał m.in. 
Edgara A. Poe, hazardzistę, pi­
jaka i narkomana, który zmarł 
na gorączkę mózgową; Sórena 
Kierkegaarda — impotenta i teo­
loga, który religijność uważał za 
największe zagrożenie, Charlesa 
Baudelai*a — syfilityka dotknię­
tego przed śmiercią paraliżem, 
Friedricha Nietzschego leczonego 
w klinice psychiatrycznej w Ba­
zylei i Vmcenta van Gogha.

A jednak społeczeństwo zaak­
ceptowało Artauda. To jego na­
zwisko przyzywano najczęściej w 
czasie rewolty 1968 roku. Do jego 
przemyśleń odwoływać się bę­
dą m.in. Peter Brook i Jerzy 
Grotowski, obaj artyści odbędą 
także dalekie podróże do ludów 
pierwotnych. Czy Artaud był za­
tem szalonym? Czy może tylko wi­
zjonerem. męczennikiem teatru? 
Warto zastanowić się nad tym 
czytając trudną i wymagającą 
skupienia książkę Leszka Kolan- 
kiewicza

JA N U SZ M IC H ALC ZAK

ł  „Święty Artaud” Leszek 
lankiewicz, P IW  — 1988.

Ko-
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Zniesienie b a r ie r  celnych?
W daniu wyborów Ja­

ki* odbyty się w  Sta­
nach Zjednoczonych 
przebiegają wybory 
do parlamentu w 
Kanadzie, które od­

będą się 21 listopada br. Więk­
szość obserwatorów zgodna jest 
co do tego, ie  są to jedne z 
najważniejszych wyborów w po­
wojennej historii Kanady i mo­
gą zadecydować o kierunku roz­
woju tego kraju, co najmniej do 
końca bieżącego stulecia.

W kampanii wyborczej wal­
czą pomiędzy sobą trzy partie: 
Partia Progresywno-Konserwa- 
tywna obecnego premiera Bria 
na Mulroneya; Nowa Partia De­
mokratyczna, której przywódcą 
jest Ed Broadbent oraz Partia 
Liberalna, na czele której stoi 
John Turner.

Każda partia wysuwa odmien­
ny program wyborczy, ale głów­
na różnica pomiędzy nimi Jeży w 
stosunku do osiągniętego przez 
obecny rząd porozumienia USA 
— Kanada w sprawie wolnego 
handlu. Zgodnie z tym porozu­
mieniem w okresie najbliższych 
10 lat pomiędzy Stanami Zjed­
noczonymi a Kanadą zniesione

zostaną wszystkie bariery celne, 
co w praktyce oznacza powsta­
nie jednego północnoamerykań­
skiego wspólnego rynku. Porozu­
mienie to zostało w Stanach 
Zjednoczonych ratyfikowane już 
przez Kongres i oodpisane przez 
prezydenta. Po stronie kanadyj­
skiej porozumienie zostało za­
twierdzone przez Izbę Gmin, ale 
nie zostało jeszcze ratyfikowane 
przez Senat, gdzie sprzeciwiają 
się mu, mający tu obecnie więk­
szość, senatorzy z ramienia No­
wej Partii Demokratycznej oraz 
Partii Liberalnej.

Przywódca Partii Konserwa-- 
tywnej i obecny premier Mulro- 
ney ogłosił wybory, ponieważ u- 
waża, że prowadzona przez nie­
go polityka pozwoli mu na osią­
gnięcie dużego sukcesu. Obecne 
umocnienie się Partii Konserwa­
tywnej jest niewątpliwie wyni­
kiem trwającej od kilku lat ko­
rzystnej koniunktury gospodar­
czej w Kanadzie. Na tym też 
Mulroney opiera swoją nadzieję 
na zwycięstwo w nadchodzących 
wyborach, które w  rzeczywi­
stości będą miały charakter na­
rodowego referendum nad spra­
wą stosunków gospodarczych mię­
dzy Kanadą a USA.

Liberalna i demokratyczna o- 
pozycja są zdecydowania prze­
ciwne zniesieniu barier cel­
nych w handlu USA — Kanada, 
twierdząc, że nastąpi „wyprze­
daż” Kanady a miejscowy prze­
mysł znajdzie się pod ścisłą kon­
trolą amerykańskich koncernów. 
Argumenty te nie pozostają bez 
wpływu na kanadyjską opinię 
publiczną i przypuszcza się, że 
żadna ze stron nie uzyska zde­
cydowanego zwycięstwa w wy­
borach.

Prowadząc kampanię wyborczą 
obecny rząd konserwatywny w y­
stąpił z programem przeznacze­
nia w ciągu najbliższych lat su­
my ponad 5 miliardów dolarów 
na realizację różnych progra­
mów społecznych oraz progra­
mem pomocy dla farmerów, na 
który to cel ma się przeznaczyć 
prawie miliard dolarów.

Opozycja, a w szczególności 
Partia Liberalna Johna Turnera, 
który przez okres kilku miesię­
cy w  1984 roku po Elliocie Tru- 
deau był premierem, do swoje­
go programu wyborczego wpisa­
ła znaczne zwiększenie wydat­
ków państwa na cele socjalne. 
Partia Demokratyczna w progra­

mie wyborczym umieściła po­
stulat wycofania się Kanady z 
NATO.
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Najstarsi* miasto Kanady — Queb*c

Kilka dni przed wyborami sy­
tuacja nie jest całkowicie jasna. 
Jak wynika z ostatnich sondaży 
tylko 40 procent Kanadyjczyków 
opowiada się za układem Ka­
nada -  USA. '

D o ważnych wydarzeń, jakie 
mają miejsce ostatnio w 
Związku Radzieckim należy 

zaliczyć niewątpliwie powołanie 
do życia na Litwie ruchu na 
rzecz przebudowy — „Sajudis” 
Celem tej organizacji jest prze­
de wszystkim pogłębianie nie­
zależności Litwy w dziedzinie e- 
konomicznej, politycznej i kul­
turalnej; zakłada się także dzia­
łania na rzecz ochrony zabytków 
historii i kultury Litwy oraz jej 
środowiska naturalnego. W przy-

L I T W A

Przebudowa
jętej na zakończenie obrad rezo­
lucji mówi się, że stosunki Lit­
wy z innymi republikami Związ­
ku Radzieckiego powinny się #-

Wilno: widok ns stare miasto

pierać „na zasadach federalizmu, 
równouprawnienia narodowego 
i samookreślenia”.

Agencja TASS relacjonując prze­
bieg obrad stwierdziła, że by­
ły one bardzo burzliwe i ilustro­
wały niekiedy całkowicie odmien­
ne podejście zwłaszcza do spraw 
suwerenności narodowej, zróżni­
cowane rozumienie miejsca i ro­
li Litwy w  wielkiej rodzinie re­
publik radzieckich. Agencja zwra­
ca uwagę na fakt, że mimo poja­
wiania się w toku dyskusji żą­
dań separatystycznych, nie znalaz­
ły one odbicia w rezolucjach koń- 
co "’vch. przyie'ych przez zjazd.

Zjazd „Sajudis”  wywołał ol­
brzymie zainteresowanie zarów­
no w ZSRR, jak i za granicą 
Obradom przysłuchiwali się 
dziennikarze z ponad 20 krajów 
oraz goście z innych republik 
Związku Radzieckiego. Po za­
kończeniu obrad ulicami Wilna 
przeciągnął potężny pochód zwo­

lenników „Sajudis” , którzy śpie­
wali pieśni narodowe; wszędzie 
były widoczne żółto-zielono-czer- 
wone flagi litewskie.

Agencje zachodnie zwracają 
uwagę na fakt, że nowy I se­
kretarz KC K P  Litwy Algirdas 
Brazauskas powiadomił o przy­
wróceniu funkcji sakralnych Ka­
tedrze Wileńskiej, która przez 
30 lat pełniła rolę muzeum 
sztuki. W niedzielę, 23 paździer­
nika br przed Katedra w obec­
ności 250 tys. osób odbyła się 
msza celebrowana przez kardy­
nała Sladkeviciusa — transmito­
wana po raz pierwszy przez te­
lewizję wileńską. Poinformowa­
no również, że w  marcu w  przy­
szłym roku zostaną przywróco­
ne funkcje sakralne kościoła św 
Kazimierza, który w  latach pięć­
dziesiątych przekształcono w  mu­
zeum relisii i ateizmu.

Na zjeździe domagano się też 
ograniczenia imigracji na Litwę 
Rosjan i obywateli innych re­
publik radzieckich. W jej w y­
niku odsetek etnicznych L itw i­
nów spadł w rępublice do 80 pro­
cent liczby mieszkańców, wyno­
szącej około 3.6 miliona. Żąda­
no także pomocy dla 300 tys. L i­
twinów zesłanych na Syberię w  
latach 40- i 50-tych którzy ze­
chcą powrócić do kraju.

W Albanii zakończyły się ob­
chody 80. rocznicy urodzin 
Envera Hodży. Obecny 

przywódca Albanii Ramiz Alia 
i inni przedstawiciele -naj­
wyższych władz partyjno-pań- 
stwowych złożyli wieńce na grobie 
Hodży, a na głównym placu Tira­
ny odbył się masowy wiec. pod­
czas którego dokonano odsło­
nięcia pomnika Hodży Przemó­
wienie wygłosił Ramiz Alia któ­
ry podkreślił ogromną rolę En- 
vera Hodży w okresie walki na­
rodowo-wyzwoleńczej i budowy 
socjalizmu Stwierdził on. ie  na­
ród albański i partia czczą Ho 
dżę nie tylko za to. co uczynił 
dla Albanii, co jest wielkie nie 
do wymazania i nieśmiertelne, 
lecz również za wielostronne, po­
lityczne. ideologiczne i kultural­
ne dziedzictwo jakie pozostawił

A L B A N I A

N a d a l  b e z  z m i a n
Naród albański będzie kroczył 
nieugięcie drogą Envera Ho­
dży. będzie pracował i walczył, 
by Albania „pozostała czerwoną 
twierdzą socjalizmu” .

Wydana została również książ­
ka Ramiza Ali} pt.: „NaszEnver”. 
Autor w formie własnych wspom­
nień przedstawia postać Envera 
Hodży. jego działalność społecz­
no-polityczna w okresie całego 
życia podkreślając jego rolę w 
kształtowaniu ruchu komunistycz­
nego w walce narodowo-wyzwo­

leńczej, budowie społeczeństwa 
socjalistycznego, w  formowaniu 
polityki zagranicznej Albanii, w 
tym m. in: w  walce z tzw. współ­
czesnym rewizjonizmem.

Książka jest szeroko propago­
wana w albańskich środkach ma­
sowego przekazu; ukazały się 
obszerne artykuły redakcyjne, po­
święcone tej książce. Podkreśla 
się. że książka Ramiza Alii jest 
ważnym wydarzeniem w życiu 
partii i narodu, jest mocnym w y­
razem miłości l szacunku do

Envera, kolejnym podkreśle­
niem aktualności i naukowej 
dalekowzroczności jego my­
śli, potwierdzeniem jego de­
cydującej "roli historycznej, ja­
ko założyciela partii i kowala 
władzy ludowej, jako jednego z 
największych dowódców II w oj­
ny światowej, stratega budownic­
twa socjalistycznego, inicjatora 
przemian w Albanii, internacjo- 
nalistycznego bojownika z w y­
bitnym wkładem w  sprawę postę­
pu społecznego. Stwierdza się 
także, iż „mądre i dalekowzrocz­
ne kierowanie przez partię na­
rodem i ojczyzną zawdzięcza się 
wychowaniu, hartowaniu i form o­
waniu komunistów w oparciu o 
nauki Envera Hodży."

Jednym słowem w Albanii na­
dal bez zmian.

W celu powstrzymania . tt- 
trzymującego Hę wciąż 
w Wietnamie wysokiego 

przyrostu naturalnego Rada M i­
nistrów Wietnamskiej Republiki 
Socjalistycznej wydała w ostat­
nich dniach ?arzndzevie. W którym 
określa nartepujare normy pla­
nowania rodziny:

Robotnikom i urzędnikom pań­
stwowym. członkom partii i or­
ganizacji masowych oraz żołnie­
rzom sił zbrojnych wolno posia­
dać maksymalnie dwoje dzieci;

małżeństwa w regionach gór­
skich mogą mieć maksymalnie 
troje dzieci;

osoby, które po raz drugi ta- 
warły małżeństwo i mają już 
potomstv)o '  pierwszego związ­
ku moga m ięt tylko jeszcze jed­
no dziecko: 

małżeństwa, które mają dzieci 
t wadami rozwojowymi, mogą

W I E T N A M

1 U fnici d&ieu?
podjąć próby wydania na świat 
zdrowego potomstwa.

N o w p  ta rządienie wprowadza 
także kryteria wekowe w roz­
woju rodzin. Wiek świadomej 
płodności dla kobiet określono na 
powyżej 22 lata, dla mężczyzn 
od lat 24. Wszystkie małżeństwa 
zamierzające mieć dzieci winny 
rejestrować się u władz lokal­
nych i po zapoznaniu się z prze­
pisami w sprawie planowania 
rodziny, podpisywać zobowiąza­
nia do ich przestrzegania.

Rządowa polityka regulacji

przyrostu naturalnego wprowadza 
zarówno nagrody jak i sankcje. 
Np. jednym z kryteriów przy­
działu mieszkania bądź ziemi 
uprawnej jest model rodziny z 
dwojgiem dzieci. Rodziny wie­
lodzietne muszą płacić wyższe 
komorne oraz uiszczać większe 
opłaty na cele socjalne. Państwo 
zobowiązuje się te twej strony 
do bezpłatnego dostarczania środ­
ków antykoncepcyjnych, zapew­
nia bezpłatne zabiegi usuwania 
cinży. lub sterylizacji Zarządze­
nie daje ponadto takładom pra­

cy uprawnienia do sankcjonowa­
nia swych pracowników, któ­
rzy nie stosują się do polityki 
planowania rodziny, w drastycz­
nych przypadkach do zwalniania 
z pracy włącznie. (!)

M imo wielu wydanych ju i  
przez państwo w tej spra­
wie dekretów, ustaw i zarządzeń 
rezultaty vrowadzonej od wielu 
lat kampanii planowania rodzi­
ny w WJetnamie są bardzo ni­
kłe. K ra j ten w dalszym ciągu 
legitymuje się najwyższym przy. 
rostem ludności w regionie Azji 
południowo-wschodniej, a pod
względem liczby mieszkańców __
65 milionów, zajmuje 12 m iej­
sce na świecie.

Opracowanie: 

JOZEF NIEPOKÓJ

S P O R T
♦  S P O R T  B  S P O R T  ♦  S P O R T  j j  S PQ r t

Komentarz „Dziennika”

„Z ło t k o "  do ... złota
v s i i  T S S h

za nne harw klubowych i  występy w zagranicznych klubach, t« 
zniknięcie z mediolańskiego hotelu piłkarza Andrzeja Rudego (dzień 
„rzed meczem naszej kadry z reprezentacją J ig i  włoskie?) min!l 
byk,wyjaśnić porwaniem przez fanatycznych kibiców włoskich w

lUM ^ ż a H y  n a T ok , Rudego z pewnością nie porwali kibice włoscy, 
ani też żadna mafia żądająca okupu. Po prostu oddalił się on od ekipy

W D laczeg^nn ^ k t^ ^ ^ â s i npiłkaTze’ odłączają się od ekipy, bm j . 
m niej nie z politycznych powodów? Dlatego, ze ci najlepsi za grę 
w zachodnich klubach otrzymują w ielokrotnie wyzszą, niz u nas, 
zapłatę I że ten, z naszego punktu widzenia, niezbyt moralny spo. 
sób, szybciej prowadzi do sfinalizowania transakcji. Dotychczasow, 
przypadki potwierdzają, że gdy piłkarz przebywa w kraju to tran,. 
fer trwa wiele miesięcy a kontrahenci muszą wielokrotnie przecz. 
dżać aby w COS-ie dobić targu, natomiast w przypadku Leśniaku 
czy Więzika całą sprawę załatwiono w niespełna trzy tygodnie.

Nauka nie poszła więc w las i Rudy obdarzony przez trenera la- 
zarka pieszczotliwym przezwiskiem „Złotko’ z powodu blond czupry.
ny __ postanowił, z pewnością za namową jakiegoś mecenasa, wziit
przykład z Leśniaka i Więzika. . . .

Jestem przekonany, że w najbliższych dniach odezwie się jakiś ?<j. 
chodni klub, przedstawi interesującą propozycję i  jego przedstawiciel 
wraz z zainteresowanym piłkarzem, zjawią się w Polsce aby doba 
targu. 1 zarówno władze sportowe, jak i macierzysty klub GKS Ka­
towice, otrzymają ekwiwalent grubo przekraczający wartość 50 min, 
złotych, (po czarnorynkowej cenie ok. 20 tys. dolarów), które przed 
3 miesiącami wpłynęły z Katowic do wrocławskiego Śląska. Na mój 
gust kwota transferowa wyniesie ok. półtora m iliona „zielonych”.

Wniosek z tego jeden, albo należy zmienić nieżyciowe i zbyt zbiu­
rokratyzowane przepisy transferowe albo nie uginać się przed faktami 
dokonanymi i  nie wyrażać zgody na zmianę barw klubowych. W tym 
drugim przypadku trzeba będzie świadomie narazić się na straty, 
gdyż po okresie karencji zawodnik będzie wolny * sam zdecyduję 
gdzie i za ile będzie grał.

Zamiast więc ubolewać n<*d faktami znikania zawodników trzeba 
podjąć męską decyzję, albo w lewo, albo w prawo. Strusie metody 
— jak pokazuje życie — do niczego dobrego nie doprowadzą. (]AF

Zawodowcy i... ZSRR
Od przyszłego roku w  wyści­

gach zawodowców startować' bę­
dzie grupa 18 kolarzy t ZSRR.
W skład grupy „Alfa Lum” (na­
zwa pochodzi od firm y z San 
Marino — sponsora radzieckich 
kolarzy) wejdą m. in. tak znani 
zawodnicy jak S. Suchoruczen- 
kow i O. Łogwin. Dyrektorem 
technicznym grupy będzie Włoch 
Franchini. a w prowadzeniu dru­
żyny pomagać mu będą trenerzy 
radzieccy. W planie startów za­
wodowców z ZSRR jest udział 
m. in. w Giro d’Italia i MS.

3 miliony futbolistek
Przewodniczący F IFA , Joao Ha- 

velange zdradził, że I  MS w piłce 
nożnej... kobiet odbędą się naj­
prawdopodobniej w 1991 roku w 
CbRL. Weźmie w nich udział 12 
zespołów. Szef światowego futbo­
lu wyraził zadowolenie ze stałego 
wzrostu popularności piłki nożnej 
wśród kobiet. Według danych 
FIFA, obecnie uprawia ją trzy 
miliony dziewcząt w 66 krajach.

Rusza liga kręglarska
W  najbliższy czwartek o godz 

17.30 na kręgielni Sparty rozpocz­
ną się rozgrywki kręglarskiej ligi 
zakładów pracy. Organizatorami 
zawodów są: Ognisko T K K F  
„Uśmiech Jesieni” i redakcja 
„Gazety Krakowskiej” .

SPRINTEM...
+  CHICAGO. W  finale tur­

nieju tenisowego kobiet Na- 
vratilova pokonała Evert 6:2, 
6 :2.

+  NO W Y JORK. W  biegu 
ulicznym na 10 km triumfo­
wała... para narzeczonych: Pol­
ka Panfil i Meksykanin Gon-

*  BUDAPESZT. Podczas 
drużynowych ME w tenisie 
(grupa III) Polki przegrały i 
Finlandią 0:2.

+  PARYŻ. W  tenisowej kla­
syfikacji ATP prowadzi Wilan- 
der przed Lendlem, Agasslm, 
Beckerem, Edbergiem i Carls- 
sonem.

Pomnik dla pokonanego
W Finlandii istnieje zwyczaj 

stawiania za życia pomników naj­
większym i najsłynniejszym spor­
towcom tego kraju. Swoich po­
sągów doczekali się m. in dwaj 
słynni biegacze Paavo Nurrai i 
Lasse Viren. Zwykle odsłaniano 
te pomniki, gdy mistrz byt u 
szczytu sławy, Tym  tazem uho­
norowano wioślarza Pertli Karp- 
pinena, który podczas IO w Seu­
lu doznał porażki. Odpadł bo­
wiem z rywalizacji już w półfi­
nałach. Dodajmy, że podczas 
trzech poprzednich olimpiad 
Karppinen zdobył trzy złote me­
dale.

Może skorzystasz?
Sekcja piłki nożnej GTS Wisła 

ogłasza nabór chłopców urodzo­
nych W latach 1873 i 1974. Zgło­
szenia codziennie od godz. 15 
w  nowej hali, p. 37. przy ul. 
Reymonta.

Ognisko T K K F  „Michałek” 
przyjmuje zapisy na siatkówkę, 
yogę, gimnastykę dla pań oraz

O  I i - l i g o w e  punkty...
Hokej. OTH Opole __ KTH

Krynica 4:4 i 2:8. Po 5 kolejkach 
prowadzi Polonia Bydgoszcz (14 
Pkt.). KTH  jest czwartf (9 p k U

Koszykówka kobiet. Gr A •

fv4Sfi Hr\k* r  ~  AZS Lub,in 65.4$, Hutnik — ROW 62:71 G li­
nik — Stal S. Wola 62:70,’ AZS 
Gliwice — Korona 57:62. Po 7 
kolejkach liderem jest Stal q 
Wola <12 pkt.). Glinik 
drugą (12 pkt.), Korona czwarta 
A  AZS Kraków piątą ( l i  

lokatę* Hutnik dziewiątą (8 pkt.)

Koszykówka mężczyzn. Gr A-

89-™ Pna7 ° ^ e . r  Unła Ta™ *w
Stal S w l i  / ®jk®ch Prowadzi 
. f  s - w °la (14 pkt.). Unia iest 
jedenasta (8 pkt.). J

A7<?kur ręczna kobiet- Gr. B 
«??7  -  AZS Kraków
cze e ta Ł li  i °. 1t kote# »e h  na 
AZS KrakA Skr® <27 Pkt).

rę®zna mężczyzn. Gr. B- 

20:20 i 2™8WGarbara*/1** Ł^ zisk*

pkt!)! Garbam ia dziew iąt. <8

gimnastykę korekcyjną dla dzie­
ci- Zapisy: ul. Bałuckiego 9, tel. 
66-05-82 w godz 12— 19.

Ognisko T K K F  „Wieczysta- 
-Ugorek” przyjmuje zapisy do 
drużynowej ligi szachowej na se­
zon 1988/89 (początek 26 bm. o 
godz 16.30) oraz do VII Ogólno­
polskiego Festiwalu Szachowe*®
o „Krakowskie Lajkoniki” (2—4 
grudnia w świetlicy Zakładów 
Młynarskich, ul. Ładna 27). Za­
pisy: ul. Ugorek 1, tel.: 11-78-08 
w godz. 17—21

Ognisko TK K F  ..Wieczysta-U- 
gorek” zaprasza ' młodzież d® 
sekcji karate. Zapisy: ul. Ugo­
rek 1 (tel 11-78.-08) codziennie 
w go<jz 17—21.

Wcisło gra i... wygrywa
W hali Wandy odbył się II wo­

jewódzki turniej klasyfikacyjny 
w  tenisie stołowym. Wśród senio­
rek zwyciężyła B. Ratowska, * 
wśród seniorów Z. Drożdż (obo­
je Wanda). Drugie miejsce w kon­
kurencji mężczyzn zajął... 51-le­
tni gtający trener S. Wcisło 
(Prądniczanka), który sam sobie 
sprawił prezent imieniowy i-  
urodzinowy.

Turniej piłkarski
ZW T K K F  wraz z Redakcj* 

„Echa Krakowa” organizują w 
dniach 19— 20 bm. turniej piłkar­
ski z okazji 70-lecia Niepodległo­
ści. Zgłoszenia ognisk TKKF, k<5J 
ZSMP, zakładów pracy, osiedli 
mieszkaniowych i zespołów aka­
demickich przyjmowane są do 1? 
bm. w ZW TKKF. Kraków, ul 
Manifestu Lipcowego 30.
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ZOFIA WIELGOS
■ domu POSPCLA

MtzT^^prfW“on^ °̂o*ta r̂ w r̂orf ' Babimla'
▼ kapliojr na cmentarzu Salwatorskim listopada o godz. 14
dzenie Zmarłej na „u jsc* w i e c z n e g o ^ / ^  ^  °<,P~ W**

m ą *, DZIECI, WNUKI i r o d z in a

I  ...bokta W y  ^  lm  r
Po ciężkiej chorobie, w wieku 66 lat 

Ł t  P-

TADEUSZ MAZGAJ
waerytowany pracownik Wojewódzkiego Urzędu Telekomunikacji 

, członek ZBoWiD.

o ^sjLssn
ZONA, TEŚCIOWA, 8TN, CÓRKI, SYNOWA 

ZIĘCIOWIE oraz WNUCZĘTA

Z głębokim ialem zawiadamiamy, ie w dniu 11 listoDada 198* r 
po długiej 1 ciężkiej chorobie, opatrzona iw. sakram enW , zmarU 

nasza najukochańsza Mamusia, Babcia i Żona

ANIELA KOT
z d. BUREK 

mistrz fryzjerstwa 
Pogrzeb odbędzie się we środę 18 listopad# o godz. 12.30 na 

cmentarzu parafialnym w Morawicy (dojazd autobusem linii 209 
z Salwatora lub 226 z os. Widok).

Pogrążona w głębokim smutku RODZINA
Prosimy o nieskładanie kondolencjt.

Z głębokim ialem zawiadamiamy, że w dniu 6 listopada zmarł 
nagle w wieku 45 lat

kol. ANDRZEJ PROSZAK
wieloletni nasz pracownik, ceniony projektant, aktywny działacz. 

Cześć Jego pamięci!
Rodzinie Zmarłego przekazujemy szczere wyrazy współczucia. 
Pogrzeb odbędzie się w środę 16 listopada o godzinie 12.30 na 

cmentarzu Rakowickim w Krakowie.
Dyrekcja, Rada Pracownicza i Związki Zawodowe 

Przedsiębiorstwa Montażu i Dostaw Pieców Tunelowych 
BIPROPIEC

Z głębokim żalem i smutkiem zawiadamiamy, że w dniu 12 
listopada 1988 r., przeżywszy 71 lat, po długiej 1 ciężkiej chorobie 
zmarł nagle, opatrzony św. sakramentami, nasz najdroższy 

1 najlepszy Mąż, Ojciec i Dziadziuś

ppłk lek. med. MIECZYSŁAW UZNAŃSKI
stomatolog

były szef gabinetu dentystycznego Szpitala Wojskowego.
Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie przy Zmarłym w kap­

licy na cmentarzu Rakowickim w czwartek 17 listopada o godz. 
11, po czym nastąpi odprowadzenie Zmarłego do grobowca rodzin­
nego.

Pozostali w smutku i żałobie
ZONA, SYN, SYNOWA, WNUCZKI, SIOSTRA i RODZINA

Uniwersytet Jagielloński zawiadamia z głębokim żalem, że dnia 
8 listopada 1988 roku zmarł

profesor dr hab. W ŁADYSŁAW  GRODZIŃSKI
urodzony dnia 9 września 1934 roku w Krakowie, członek Polskiej 
Akademii Nauk, kierownik Zakładu Ekologii Ekosystemów Instytu­
tu Biologii Środowiskowej UJ, kierownik Zakładu Biologii Wód 
PAN, wiceprzewodniczący Komitetu Ekologicznego PA N  oraz czło­

nek szeregu innych komitetów, komisji i rad naukowych.
Zmarły uczestniczył w pracach Centralnej Komisji K w alifikacyj­

nej i Komitetu Nagród Państwowych, był członkiem redakcji cza­
sopism naukowych, przewodniczył Radzie Ochrony Środowiska 
Miasta Krakowa. Należał do wielu krajowych i zagranicznych to­
warzystw naukowych, m. in. był członkiem Zarządu Międzynaro­
dowej Federacji Ekologii TNTECOL, Towarzystwa Fauny i' Flory 
Finlandii, Amerykańskiego Towarzystwa Teriologięznego, Am ery­
kańskiego Towarzystwa Ekologicznego, Polskiego Towarzystwa 
Zoologicznego, Polskiego Towarzystwa Przyrodników im. M. Ko­
pernika.

Otrzymał liczne nagrody naukowe, w tym nagrodę państwową 
I stopnia, nagrody Ministra Nauki i Szkolnictwa Wyższego i na­
grody Sekretarza Naukowego PA N  oraz Nagrodę Miasta Krakowa.

Odznaczony był m. in. Złotym Krzyżem  Zasługi, Krzyżem Kawa­
lerskim i Krzyżem  Oficerskim Orderu Odrodzenia Polski, Medalem 
Komisji Edukacji Narodowej, Medalem 40-lecia Polski Ludowej 
i Złotą Odznaką „Za Pracę Społeczną dla Miasta Krakowa” , 
i Uniwersytet Jagielloński i Nauka Polska tracą w  Zmarłym twór­
cę krakowskiej szkoły ekologicznej, założyciela Instytutu Biologii 
Środowiskowej UJ, pełnego energii i poświęcenia inicjatora i ani­
matora w ielu przedsięwzięć badawczych, niestrudzonego obrońcę 
przyrody i środowiska.

Odszedł od nas znakomity uczony i nauczyciel akademicki, w y­
chowawca szeregu pokoleń ekologów, niezawodny przyjaciel mło­
dzieży akademickiej, człowiek niezwykłej energii i poświęcenia, 
oddany naszej Uczelni.

Pogrzeb odbędzie się w  czwartek 17 listopada o godz. 10, na 
cmentarzu Rakowickim w Krakowie.

Rektor i Senat Uniwersytetu Jagiellońskiego 
D ziek a n  i Rada Wydziału Biologii i Nauk o Ziemi UJ 

oraz Instytut Biologii Środowiskowej 
Uniwersytetu Jagiellońskiego

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 11 listopada 1988 r. zmarła

JADWIGA DOBRZAŃSKA
długoletnia przełożona pielęgniarek w  Dziecięcym Ośrodku Chorób 
Płuc (obecnie Instytut Matki i Dziecka) w  Rabce, aktywna działacz­
ka polityczna i społeczna, odznaczona odznaką „Za wzorową pracę 
w służbie zdrowia” Medalem 10-lecia PRL, Medalem 40-lecia PRL, 
Złotym Krzyżem Zasługi", Krzyżem  Kawalerskim Orderu Odrodze­

nia Polski.
Całe życie, działalność zawodową i społeczną poświęciła chorym

dzieciom. . .
Pozostanie na długo w naszej pamięci.

Dyrekcja, POP PZPR,
NSZZ Pracowników Służby Zdrowia 

Oddziału Terenowego Instytutu Matki i Dziecka 
w Rabce

W tamą iwosnłe* śmierci

ftp. dra med. KAZIMIERZA M. WALUSIA
sostanie odprawiona msza iw. w środę 16 listopada 1988 r. o god*. I 
rano w kościele iw. Kazimierzu przy ul. Bobrowskiego o czym za­

wiadamiają
ZONA, CÓRKA t RODZINA

W smutku i * głębokim ialem uświadamiamy, ie  w dniu 
6 listopada 1986 r. odszedł od na* do Pana, przeżywszy 48 lat, 

nasz kochany

fc t  *

ANDRZEJ PROSZAK
Pogrzeb odbędzie się w irodą 16 listopada po mszy iw. e godz. 

12.30 na cmentarzu Rakowickim.
RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolenejl.

1 listopada 1988 r. zmarła

mgr inż. MARIA ŁĄCZKOWSKA
długoletni, zasłużony pracownik Wydziału Ochrony Środowiska, 
Gospodarki Wodnej i Geologii Urzędu Wojewódzkiego w Nowym

Sączu.
W Zmarłej tracimy wspaniałą koleżankę, orędowniczkę ochrony 

środowiska przyrodniczego.
W uznaniu zasług odznaczona m. in. Złotym Krzyżem Zasługi, 

Złotą Odznaką „Za zasługi dla województwa nowosądeckiego”, 
Medalem 40-lecia Polski Ludowej.

Cześć Jej pamięci!
Kierownictwo 

Ursędu Wojewódzkiego w Nowym Sączu 
koleżanki i koledzy

Kołetanee
KRYSTYNIE

ŁUKASZEWICZ
Składamy w yrazy  głębok iego 
współczucia z powodu śmierci 
O jca

D yrekc ja  FOB
„A rtig ra p h ”  

eras koleżanki i  koledzy

K oledze

MIECZYSŁAWOWI
SZYPEN6EJLOWI

składam y w yrasy głębok iego 
współczucia z powodu śmierci 
Brata

Koleżanki I koledzy 
z pracowni TS 

Biura P ro jek tów  
Górniczych K raków

PRACA

T O K A R Z T  rew olw erow ych , frezera, 
ślusarzy, bardzo dobre w arunki (m o­
gą być renciści) — zatrudnię. Zabie­
rzów, K rakow ska 149

S T O L A R Z A , ew entualn ie rencistę za­
trudni zakład montażu boazerii. O fe r­
ty  49294 ..Prasa”  K raków . Wiślna 2.

PO W SZE C H N A  Agencja  Handlowa, 
Oddział w  K rakow ie , R yn ek  G łów ­
ny • — zatrudni akw izy torów  — ope­
ratyw nych . energicznych, posiadają­
cych  kontakty handlowe (zaopatrze­
nie). W arunki korzystne. In fo rm acji 
udziela Sekcja Spraw  Pracow niczych , 
tel. 22-85-06 i 21-13-08 K-11239

NAUKA

M A T E M A T Y K A  — K raw czyk , tel. 
Jl-38-09. g-30163

T Ł U M A C Z  przysięgły Języka niemie- 
ckeigo — m gr Romualda Lelek . teł. 
33-50-54 g-49006

M A T E M A T Y K A , rów n ie* w  domu 
ucznia — m gr inż. Izm aiłow , tel. 
43-12-&4. g -42409

SPRZFDA2

l t »  P, 1971 — sprzedam. O jcowska S.
g-49965

SPR ZE D A M  kom plet maszyn do w y ­
tw órn i w ód gazowanych. Chrzanów, 
tel. 34-9*. P-228

F IA T A  dużego, trzy letn iego  — sprze­
dam. K raków , tel 66-78-82.

*-40518

B ŁAM  z szakali na duże fu tro  —
sprzedam. Tel. 37-10-97.

g-39425

SKODĘ 105L, 1983 — sprzedam. Tel. 
55-64-87, po godz. 20. g -41681

G r y s  d o  la s t r ic a  

w y p r a w y  s z l a c h e ­

t n e  „ t e r r a b o n a "  

d o  k r o p i e n i a

poleca zakład produkcji ma­
teriałów budowlanych Tade­
usza Lesiaka, Zabierzów, ni. 
Kolejowa 48. Informacje: tel. 
21-08-74, w godz. 1S.30—18.*

LOKALE

M IE S Z K A N IA , domy, parcele — kup­
no — sprzedaż — Brzezińska, os. Sta­
lo w e  W /9. tel. 44-20-96, w tork i, czw ar­
tki, 10—18. g-45220

M IE S Z K A N IA , nieruchomości — 
kupno — sprzeda* — zam iany — w y ­
najm owanie — Mańkowski, Stradom 
5. 12—1*. g -46822

m i e s z k a n i a , dom y — kupno — 
sprzedaż W styczn ia  I I  / ■ , w torki. 
czw artk i. g-47577

NIERUCHOMOŚCI

M IE S Z K A N IA  — domy. parcele — 
kupno — sprzeda*, w ynajm ow an ie, za­
miana — pośrednictwo — Skręt, P i­
larska 31. g -41338

D O M Y, m ieszkania, parcele — kup­
no — sprzedaż — Bąkowslci, Baszto­
wa 18. g -45822

PO ŚRED NICTW O  — B. K luzew tcz — 
zaprasza. Ul. K rem erow ska 15 /9. w to­
rek. piątek. 12—1*. g -47948

_____________ U S ŁU G I____________

CZYSZC ZEN IE  dyw anów , wykładzin , 
tap icerk l W A P-em  — K u rtyka, tel. 
44-43-85. g-45230

C ZYSZC ZEN IE  dyw anów , tapicerkl 
Wap-em Bógaj, tel. 11-01-59

PH ZE STR AJA N IE  otv  Pa l/Secam .
W szystkie typy. G warancja. Szostak, 
K raków , F ilarecka I. ■ g-47803

M O N T A Ż  zam ków, drzw i harm onij­
kow ych  — Musiał, tel. 43-79-09.

R E M O N TY  instalacji oraz konserwa­
c je  ob iektów  — w ykonu je zakład 
elek tro insta lacyjny — Bergiel, ted 
12-68-02. g-46944

C Y K L IN O W A N IE , lakierow anie, w o 
skowanie park ietów  — Dudek, tel. 
66-95-65. g-30405 /6

C Y K L IN O W A N IE , lak ierow anie —
M ichorczyk, te l 33-21-08.

K A R N IS Z E  alum iniowe, zabezpiecze­
nia, zamki poleca Treszczyńskl. Tel. 
37-58-16. g-47517

KURSY
spawania

organizuje
OŚRODEK SZKOLENIA 

SPAWACZY 
Kraków, Robotnicza i  

tel. 55-19-47
K-U443

„V ID E O B A JT”  — poleca przestraja-
nie te lew izorów  na system Pa l /Se­
cam w  Krakow ie, Tarnow ie, N ow ym  
Sączu. Roczna gw aran cja ! Zgłoszenia. 
K raków , tel. 33-85-30, 9—11.

„D Y W A N  — senrtee” ! Czyszczenie 
dyw anów  tapdcerki Wapem — Danek, 
tel. 33-01-39. g-46052

CZYSZC ZEN IE  dyw anów , wykładzin, 
tapicerkl -  Geieta. tel. 55-96-04.

PR Z E PR O W A D Z K I k ra jow e — W ar­
czyński, tel. 33-11-17. g -47603

C Y K L IN O W A N IE , laikierowanie, w o­
skowanie — Biały. tel. 47-19-89.

D Y W A N Y , tap icerkę wyczyścisz W ap- 
-em te le fonu jąc . 55-21-83, Czaja.

CZYSZC ZEN IE  tap icerk l samochodo­
w ej, dyw anów , w yk ładzin  W ap-em  — 
inż. W ęgrzyn , te l 55-13-31.

U K Ł A D A N IE , cyk llnow anle parkie­
tów  — Stochmal. tel 44-97-85, 44-25-41.

C Y K L IN O W A N IE , układanie, lakiero­
w an ie — K lara , te l S7-85-97.

U K Ł A D A N IE  parkietów , m ozaiki, ey- 
k llnowanie, lak ierow an ie lakierem  
nietoksycznym.' w oskowanie .— K u r­
dziel, tel. 66-96-16.

C Y K L IN O W A N IE ,
Bler, tel. 12-07-27.

lakierowanie — 
g -43526

C ZYSZCZEN IE  dyw anów , tap icerk l —
Puto, tel. 55-71-29. g -48169

M O N T A Ż  drzw i harm onijkow ych 
zam ków  — GUrtler, tel. 11-78-04.

TA P E T O W A N IE  — Finater, tel. grze-
cznoścoiw y 13-27-02 (10—18).

T A P E T O W A N IE  — Zajączkowski, tel. 
27-36-38. g -42284

C YK LIN O W AN TE  — m t. W yrw a, teł. 
12-90-65. g -46889

K A R N IS Z I  aluminiowe — dostawa, 
kom plety łazienkowe — montuje Ta­
rach, teL 47-26-57. g -48016

KAKNisu tiuookttowe — doetaws, 
wiercenie udarowe _  Kurtolel, tel. 
66-70-62 ___________________ g -48295

„KOM FORT** — m ontuje ekspresowo 
drzw i harm onijkow e, zamki, w ycisza­
nie drzw i. T r i. grzecznościowy 
44-86-S4 (10—14). g-45574

MONTAJE boazerii l paw laczy. Tel. 
12-83-41 (18—90). g -49293

A N T Y W Ł A M A N IO W E  zabezpieczenie 
drzw i z kom fortow ym  obiciem  oraz 
montaż zam ków  — poleca Jacek Ja- 
reckl, t d  27-30-68 w. 37, 8—15.

ZAB E PIEC ZĘ  drzw i przed włama­
niem z kom fortow ym  obiciem  drzwi. 
Montaż zam ków  -  poleca Ilińskl, tel. 
48-15-77 wewn. 502. 8—15.

KO ŻU C H Y — czyszczenie i farbow a­
nie — Czerwonka, Lelew ela  I.

U K Ł A P A N IE , cykllnowanle. lak iero­
wanie parkietów  -  P rzybyc ie *. tri. 
47-51-55. g -47324

ROM BX — uprzejm ie potem  zabes.

Sieczenie drzwi przed Włamaniem •
om fortow ym  obiciem  drzw i, mon-comfortowym obiciem drzwi, mon­

taż zamków. Przyjmowanie zleceń: 
37-56-76 («—15). g -468*4

U K ŁA D A N IE , cyk llnow anle, lak iero­
wanie, w oskowanie — Górniak, tel. 
47-37-15. g -47926

W Y K A Ń C Z A N IE  wnętrz, mon ta* boa­
zerii, paw laczy, flizowande I tp  dla 
przedsiębiorstw I osób pryw atnych  — 
Gomuła, Kraków , Zam ojskiego 37 /4, 
tel. grzecznościowy 44-05-85 (10—10).

V lD KO  — film ow an ie uroczystości — 
Chrzanowski, tel. 55-09-83.

D O RAD ZTW O  organ izacyjno-praw ne
przy zakładaniu firm , spółek — biuro 
prawne, Stradom  U  w tork i, czw artki, 
8—18. *-4553!

,,E LB O X * — vldeo. Przystra jan ie te- 
iew teorów  na secam/pal. Tel. 33-53-46, 
od poniedziałku do czwartku, 8—13

g-46835

OBRONY PRAC DOKTORSKICH

W dniu 23 listopada 1988 roku o godz. 12 w sali nr 26 Collegium Novum. 
ul. Gołębia 24, odbędzie się PUBLICZNA OBRONA PRACY DOKTOR­
SKIEJ mgr MARII KRAUZ nt.: „Zdania inicjalne w języku polskim” (do
wglądu w Czytelni Biblioteki Jagiellońskiej).

Promotor: prof. dr hab. MARLA HONOWSKA.
K-11873

ZESPÓŁ PIEŚNI I TAŃCA „KRAKOWIACY”

ogłasza dodatkowy nabór chłopców
w wieku 15— 25 lat

do chóru i baletu
Informacje 1 wpisy w sekretariacie Zespołu w Krakowie, ul. 

Meiselsa 18, tel. 66-26-45. K-11085

a n im m m m n u n u m n u n im i iu m m m im iu m ii i i im u m i i iu m iw ir

I  ZAWIADOMIENIE
m
m W związku z wykonywaniem aktualizacji istniejących map 3
£ Wydział Geodezji i Gospodarki Gruntami Urzędu Dzielnicowego «
5 Śródmieście na podstawie art. 50— 56 i 91 §3 K P A  wzywa właś- 3
5 cicieli (osoby władające) nieruchomości położonych między uli- ;
5 cami: Opolską i Lublańską od strony północnej; Młyńską i Piło- 3
S tów od strony wschodniej i torami PK P  od strony południowej S
g  i zasadniej dó przybycia na terenw.w. nieruchomości w  dniu ~
5 21.11.—2.12.88 r. w  godz. 8—15 wraz z dokumentami stwierdza- 3
S jącymi własność (władanie) w  celu wskazania na gruncie gra- •
g nic swych nieruchomości. Niestawiennictwo stron nie wstrzy- Z
g muje czynności, a skutki ewentualnie wadliwego stwierdzenia g 
g stanu władania ponoszą winni niestawiennictwa.

Kierownik WG1GG U. Dz. Śródmieście 3
g K-11763 g
«■ m
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A G E N C J A  M A R K E T IN G O W A ^  
■ A T U T *  

p o l e c a  s z e r o k i  z e s t a w .

O *  t y  

/ / / , 

ł j

• MATERIAŁÓW REKLAMOWO-  
UPOM1NKOWO- FIRMOWYCH 
oraz

.ETYKIETY PAPIEROWE
• ETYKIETY NA IMPORTOWANYCH 

PAPIERACH I FOLIACH SAM O ' 
PRZYLEPNYCH

•OPAKOWANIA
• MANEKINY
• USŁUGI W ZKRESIE POLIGRAFII 

•  p o n a d t o
•  USŁUGI W ZAKRESIE DORA­

DZTWA ORAZ PROJEKTÓW 
PLASTYCZNYCH t ARCHITEKTO­
NICZNYCH

• REKLAMA I WYSTAWIENNICTWO
• PROJEKTOWANIE FORM PR ZE ­

MYSŁOWYCH
Z a p r a s z a m y ! !

PRASOWE ZAKŁADY GRAFICZNE

z a t r u d n i ą
+  ekonomistkę ze średnim wykształceniem i kilkuletnim 

stażem pracy
♦  pomocników do magazynu
♦  pomocników do działów produkcyjnych
♦  hydraulików
♦  odbieraczkl

Zgłoszenia w Dziale Kadr Prasowyeh Zakładów Graficznych 
Kraków, al. Pokoju 3, pokój nr 2, teł, 11-10-22.

I ^ n c a m
Spółka i  o.o., J.g.u.

SI-008 Kraków, ul. św Anny 4/* 
tel. 22-26-17, tlx 326271

oferuje sprzedaż za złotówki przedsiębiorstwom
— telewizorów kolorowych mono- i stereofonicznych firm 

Sony, ITT. Fisher, Panasonic, Sanyo
— magnetowidów VHS, t- i 4-głowioowych
— sprzętu biurowego (kalkulatory, maszyny liczące)
— sprzętu komputerowego
— telefaxów
— Yideoskopów, anten satelitarnych
— aparatury nagłaśniającej
— kserokopiarek oraz materiałów eksploatacyjnych firm: Ca­

non. Rank Xerox. Minolta. Nashua (w tym najnowszy mo­
del Canon NP-3225)

Ponadto prowadzimy serwis firmy Gifed SA, która eksportu­
je do Polski najtańsze zestawy TV SAT (390 USD) jak równieł 
OTV, magnetowidy, radiomagnetofony. K-10607

_  . Krakowskie Wydawnictwo Prasowe RS W „Prasa-Ksiąika-Ruch” w Krakowie, ul. Wiślna t  ADRES REDAiCA: *1-072 Kraków, ul Wielopole 1, U p TELEFONY: Centrala; 22-75-88 
„DZIENNIK PO LSKI”  -  wydawca brasów  Odpowiedzialny; 22-28-98 (od godz 17.00 11-18-77): Dział Miejski: 22-87-25; Dział Publicystów: 22-07-12; Dział Łączności t Czytelnikami: 22-95-92; Dział Sportowy:

Redaktor naczelny: Jan Wsołes - 1. u . 15.22 ODDZIAŁY REDAKCJI: 3S-300 Nowy Sąes, ul. Narutowicza 0 U p. tel. 204-49. *5-045 Rzeszów, ul Obrońców Stalingradu 9/111. tel 382-55; 33-100 Tarnów,
21-45-72 (od godz 18 11-91-11) R eda cj przyjmuje Biuro Reklam i Ogłoszeń ul Wiślna '2, 31-007 Kraków, tel 22-70-89 (Ze treść I termin druku ogłoszeń redakcja nie odpowiada) oraz wszystkie biura ogłoszeń 
ul Krakowska 12 tel 21-35-Z0 
RSW „Prasa-Książka-Rueh"
konto: X V  Oddział NBP ^
Prasowe Zakłady Graficzne RSW

te ren ie  ca łe g o  kraju Prenumeratę *e zleceniem za granice przyjmuje Centrala Kolportatu Prasy i Wydawnictw RSW „Prasa-Ksiąika-Ruch 
rusw na itM-201045-139 U S zczegó łow ych  informacji o prenumeracie zagranicznej I krajowej udzielaj* wszystkie oddziały R S W
konto: X V  Oddział NBP Warl * f ^ 8 p rasa_K*iażl<a-Huch", Kraków, al. Pokoju *

ul. Towarowa 28. 00-953 Warszawa 
Prasa-Książka-Ruch", oraz urzędy pocztowe. DRUK:
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K R O N IK fllK R & K O W S K A
Jakie przepisy do likwidacji z  dawnej epoki —  czekamy na dalsze przykłady

W komunikacji jeszcze dużo do zrobienia.•  •

04 pewnego n u l  „cod diieje” w centralnych instytucjach. 
Redukuje «ię nie tylko aparat urzędniczy, ale ogranicza, i to 
tnacznie, różne przepisy prawne, zwłaszcza te, które hamowały 
inicjatywę t niepotrzebnie utrudniały ludziom iycie. Np. w słyn­
nym jui dzięki ministrowi Wilczkowi resorcie przemysłu, uchylo­
no dotychczas 2/S aktów normatywnych, tj. 491 a 734 dotychczas 
obowiązujących; w ministerstwie rolnictwa i gospodarki żywnoś­
ciowej — 301 rozporządzeń, a w transporcie, żegludze i łączności 
przestało obowiązywać aż 880 przepisów.

—  Wygląda na to, ie dawne 
resorty komunikacji i łączności 
należały do najbardziej zbiu- 
rokratyzowanych. Czy rzeczy­
wiście wyeliminowano te roz­
porządzenia na które narzekają 
zainteresowane instytucje i pe­
tenci — z tyra pytaniem zwra­
camy się do zastępcy dyr. Wy­
działu Komunikacji UM Kra­
kowa mgr. ini. ANTONIEGO 
NOSALA.

— Trudno odpowiedzieć czy zlik­
widowano te najbardziej dokuczli­
we i ograniczające akty prawne

Nagrody za medal
Rozstrzygnięto konkurs Ta medal

•  tematyce krakowskiej. Z 27 prac 
które wpłynęły na konkurs, Juiy 
pod przewodnictwem prof. Józefa 
Sękowskiego przyznało nagrody: 
x których pierwsze dwie otrzymał 
Józef Wąsacz, a trzecią Julian Roi

Organizatorami konkursu byli 
Wydział Kultury i Sztuki UMK 
•raz Związek Artystów Rzeźbia­
rzy Oddział w Krakowie.

Pokój na godziny.*.
Wprawdzie kłopoty mieszkaniowe 

są obecnie takie same jak przed 
wielu laty. to jednak w ciągu mi­
nionego okresu coś się jednak zmie­
niło — przynajmniej w naszych 
obyczajach. Świadczy o tym nie­
dawno ogłoszenie w .,Echu” Krako­
wa”. w którym ktot— „na godzi­
ny. raz w tygodniu — poszukuje 
niekrępującego pokoju. Oferty...".

Ponieważ obecnie mają podobno 
Uziałać prawa rynku motna sądzić, 
te  ju t  wkrótce -  w związku X 
przewidywanym dużym popytem — 
powstaną firmy, które będą lame 
zabiegać o lokatorów „na godziny” 
Na razie w większości przypadków 
trzeba jednak liczyć na wyrozu­
miałość i dobrą wolę znajomych, 
którzy mieszkania ju t  mają. (Jas)

Wiem np. „ze srwojego podwórka ’ 
ie uproszczono procedurę uzysk - 
wania tzw. wtórników prawa jazdy 
poprzez rezygnację z zaświadczeń 
właściwego Urzędu Spraw We­
wnętrznych. Czekamy na noweli­
zację ustawy o transporcie drogo­
wym obowiązującej od 1961 r., 
zwłaszcza tej części, która dotyczy 
prowadzenia działalności gospodar­
czej.

— A więc wiele spraw czeka 
jeszcze na załatwienie?

— Proponujemy przykładowo re­
zygnację z obowiązku rejestracji 
przyczep lekkich (do 750 kg), wpi­
sywanie współmałżonka do dowodu 
rejestracyjnego stosownie do ży­

czeń w tym zakresie, uporządko­
wania wymaga sprawa cofania 
praw jazdy za prowadzenie po­
jazdu w stanie nietrzeźwym. Uwa­
żamy za celowe uruchomienie pry­
watnych ośrodków szkolenia kie­
rowców.

Wiele przepisów, zwłaszcza tych 
zakazujących lub ograniczających 
administracyjnie działalność pry­
watnego transportu zarobkowego 
proponujemy zastąpić wprowadze­
niem odpowiednich opłat Przykła­
dowo: uzależnić zasięg transportu 
oraz jego zakres tylko od wyso­
kości opłaty za udzieloną koncesję

— Ilustracją biurokratycznych 
barier może być obowiązujący 
zakaz wykorzystywania w ko­
munikacji pasażerskiej prywat­
nych autobusów.

— Uruchomienie prywatnej ko­
munikacji autobusowej uważamy 
za celowe, zwłaszcza na trasach 
nie obsługiwanych przez PKS lub 
MPK oraż nie rentownych dla tych 
przewoźników. Otrzymaliśmy już 
kilka ofert od osób zainteresowa­
nych. Wystąpiliśmy w tej sprawie 
do resortu.

Będzie górka saneczkowa

Przed kilku laty zamieściliśmy 
fotografię z tytułem: „Brak tylko 
drutu kolczastego”, ironizując po­
czynani a zarządców Plant, którzy 
ogrodzili nieestetycznym płotkiem 
pagórek przed pomnikiem Jadwigi 
i Jagiełły, aby uniemożliwić dzie­
ciom jazdę na sankach. Obecnie

Krakowskie w statystyce po 10. miesiącach

N a j w ię c e j  z a r a b ia j ą  
w placówkach naukowo-technicznych,

najm n ie j... w  s z k o ła c h
Otrzymaliśmy kolejny meldu- 

nek Wojewódzkiego Urzędu Sta­
tystycznego a sytuacji gospodar­
czej regionu krakowskiego w o. 
kresie styczeń — październik br. 
Oto ciekawsze dane:
KTO NAJWIĘCEJ ZARABIA?

Najwyższe wynagrodzenia o- 
gółem notowano w działach: 
nauka 1 rozwój technik) — 
55.189 zł oraz w przemyśle — 
52.68* zł. Najniższe wynagro­
dzenia według statystyki otrzy­
mywali zatrudnieni w placów­
kach oświatowych i wychowaw­
czych — 32 819 zł | w usługach 
tzw. niematerialnych — 83.476 
zł

A Jak kształtowała się wyso­
kość emerytur I rent? Pobiera, 
ło je z ZUS w woj. krakow- 
*kim średnio 243 tys. osób tj.
o 6 tys. więcej niż w ubiegłym 
roku. Przeciętna miesięczna e- 
merytura I renta osiągnęła 
23.246 zł — czyli o 53.6 proc. 
więcej niż w ub. roku Wypła­
ty zasiłków w ZUS były dwu­
krotnie wyższe od ubiegłorocz­
nych.

W PRZEMYŚLE 
WZROST PRODUKCJI 

A PŁACE.-?
W przedsiębiorstwach przemy, 

•lowych wzrost produkcji w ce­
nach stałych szacuje się na 2,7 
proe., niestety nastąpił tei spa­
dek produkcji w 42 jednostkach, 
tj. 19 proc, badanych. Wypłaty z 
zysku wzrosły ai o 81,5 proc. 
na łączną kwotę 4,6 mld zł. 
Przeciętne wynagrodzenie w sa­
mym październiku br. wzrosło o
89,7 proc. do kwftty 61.218 zł.

BUDOWNICTWO
INDYWIDUALNE 

KONKURUJE 
ł! USPOŁECZNIONYM

W przedsiębiorstwach budów. 
la"8-montażowych produkcja 
pedstawowa była większa od a-

bległorocznej (w cenach porów­
nywalnych) o 2,6 proc. Poza gra­
nicami kraju pracowało w mi­
nionych dziesięciu miesiącach 
przeciętnie 13,3 tys. osób, a do­
dajmy że w całym budownic­
twie zatrudnionych jest ogółem
72,4 tys. osób Wypłaty z zysku 
wzrosły o 59,2 proc. i osiągnęły
2,7 mld zł. Przeciętne wynagro­
dzenie miesięczne wynosiło 
48.973 zł tj. o 66,4 proc. więcej 
niż w ubr. a w samym paź­
dzierniku dzięki wypłatom na­
gród, płaca wzrosła do wysoko­
ści 58.504 zł.

W dziesięciu miesiącach w bu­
downictwie uspołecznionym od­
dano w woj. krakowskim 1551 
mieszkań, co stanowi 59,7 proc. 
planu rocznego, a w gospodarce 
nieuspołecznionej wybudowano 
1043 mieszkania (1).

DUŻO OSZCZĘDZAMY,
A NA CO WYDAJEMY?

Bank) w woj. krakowskim 
wypłaciły więcej o 10,7 mld zł 
(w nbr. tylko o 0,3 mld.. zł) i 
nadal obserwuje się wzrost wy­
płat. Stan oszczędności PKO i w 
bankach spółdzielczych w końcu 
października osiągnął 73,8 mld 
zł, tj. o 15.1 mld zł więcej nii 
przed rokiem.

A na co wydajemy zarobione 
i zaoszczędzone pieniądze? W 
przedsiębiorstwach handlowych 
sprzedano artykułów konsump­
cyjnych w omawianym okresie 
za 273,1 mld zł (więcej o 60,2 
proc.), z tego żywności za 78,3 
mld zł (wzrost o 52,4 proc.), na­
pojów alkoholowych za 30,4 mld 
zł (wzrost o 83,4 proc.) i towa­
rów nieżywnościowych za 164,4 
mld. zł (wzrost o 60,4 proc.). W 
samym października wartość 
■przedaiy osiągnęła 33,3 mld zł, 
w tym alkoholu poziom dwukro­
tny. Nic dodać, nic ująć. (Jak)

Fot. Michał Kaszowski

Krakowska Dyrekcja Zieleni posta 
nowiła sadzonki na okres zimy 
usunąć, x czego jak tądzrmy 
wszyscy będą zadowoleni. (M K )

Jest to w duchu zrównania lek­
tora państwowego s prywatnym. 
Dlatego tei proponujemy ponadto 
umożliwienie wyjazdów za granicę 
prywatnymi samochodami ciężaro­
wymi. Obecne przepisy uniemożli­
wiają wydanie osobie fizycznej 
takiego zezwolenia.

Tak więo mimo zapowiedzi likwi­
dacji imponującej liczby przepi­
sów, nadal jeszcze królują te, które 
nie mają racji bytu w dobie głę­
bokiej reformy.

A przecież nonsensownych aktów 
prawnych X niedawnej epoki jest 
jeszcze co niemiara — w handlu, 
w budownictwie, w usługach. 
Czekamy na przykłady — będzie­
my popierać ich likwidację.

(Jak)

Spotkanie z Kantorem
Jutro, o godz. 17, w  siedzibie 

Ośrodka Teatru Cricot 2, przy ul. 
Kanoniczej 5, odbędzie się spotka­
nie z Tadeuszem Kantorem.

Teatr Cricot 2 powrócił z sied- 
miotygodniowego tournee po 
Francji, podczas którego najnowszy 
spektakl T. Kantora „Nigdy tu już 
nie powrócę” , prezentowany był w 
Paryżu (Centrum Pompidou), Pal 
ma De Majorka, Tuluzie i Lyonie

Warto wiedzieć 
i skorzystać •••

A Dom Kultury „Podgórze” or­
ganizuje Kurs Buddyjskiej Medy­
tacji, który będzie prowadzony w 
formie jednorocznego studium w 
każdy wtorek w godz. 18—19,30 — 
pierwsze zajęcia 15 bm. Bliższych 
informacji udziela I zapisy przyj­
muje dział metodyczny DK, Rynek 
Podgórski 14 tel. 66-36-70.

▲ .Do 20 bm. w Galerii „Pod Ba­
ranami” KDK, Rynek Gł. 27 czyn­
na jest wystawa fotogramów udo­
stępnionych przez Ambasadę Chiń­
skiej Republiki Ludowej w War­
szawie pt. „Chiny 88”.

▲ 15 bm. o godz. 18 w Klubie 
MPiK przy placu Centralnym 
otwarta zostanie wystawa fotogra­
fii Stanisława Gawlińskiego, pt. 
„Gdzie na rynku kamienny stoi 
lew” — Lwów.

Plenam Krakowskiego Komitetn SD

Odbiurokratyzować zarządzanie nauką
„Polskie uczelnie — stwierdził podczas wczorajszego plenum 

Krakowskiego Komitetu Stronictwa Demokratycznego — prze­
wodniczący KK SD prof. Jan Janowski — powinny być ośrod­
kiem wszystkiego co postępowe, nowoczesne, co będzie decydować 
o przyszłości kraju.

Uczestnicy wczorajszego plenum 
KK SD, które obradowało w Aka­
demii Górniczo-Hutniczej na te­
mat szkolnictwa wyższego podkre­
ślili, że warunkiem rozwoju ba­
dań naukowych jest zwiększenie 
możliwości swobodnych poszukiwań, 
wolnej wymiany myśli i konfron­
tacji różnych koncepcji twórczych 
we wszystkich dyscyplinach nau­
kowych Dążyć należy do odbiuro­

kratyzowania zasad zarządzania 
nauką .zgodnie z dokonującymi się 
obecnie zmianami w życiu społecz­
no-gospodarczym państwa.

Plenum KK SD objęło swoją o- 
pieką powstające w Krakowie 
Stowarzyszenie Akademickie Mło­
da Demokracja. W obradach uczest­
niczył m. in. kierownik Wydziału 
Polityki Społecznej CK SD An­
drzej Chabin. (mich)

Tydzień w milicyjnej statystyce

Podłączyli się do cysterny
Jak Informują statystyki Wojewódzkiego Urzędu Spraw We­

wnętrznych w Krakowie w minionym tygodniu (w dniach od 7 do 
14 bm.) zanotowano: 3 rozboje, 1 gwałt, 13 włamań do obiektów 
uspołecznionych 1 47 włamań do obiektów prywatnych. Było rów­
nież 5 kradzieży mienia społecznego i 38 mienia prywatnego.

Prokuratorzy na wnioski milicji 
zastosowali areszt ‘ ymczasowy 
wobec 24 podejrzanych, natomiast' 
sprawy 3 osób sądy rozpatrzyły w 
trybie przyspieszonym. Zlikwido­
wano 2 meliny handlu alkoholem, 
a pogotowie milicyjne interwenio­
wało 1069 razy.

9 bm. funkcjonariusze DUSW w 
Krowodrzy zatrzymali w trakcie 
nielegalnej transakcji walutowej w 
sklepie „Pewexu” przy ul. 18 
Stycznia: 46-letniego Zbigniewa K.,
32-letniego Pawła D. i 29-letniego 
Józefa J. Razem z nimi zatrzyma­
no 100 dolarów oraz 545 tys. zło­
tych. Tego samego dnia, o godz.
10, na Nowym Kleparzu („Pod fi­
gurką” ) milicjanci przyłapali na 
handlu wódką (2 butelki) Zygmun­
ta D.

W sobotę, o godz. 12.40, funkcjo, 
nariusze DUSW Krowodrza, na te­
renie PKP Kraków-Mydlniki — 
zatrzymali Michała H., Antoniego
D. 1 Marię P., którzy ukradli i  
wagonu-cysterny 156 litrów etyli­
ny. Samochód którym przyjechała 
cała trójka został tymczasowo za­

rekwirowany. Również na gorą­
cym uczynku wpadł Roman B., 
którego funkcjonariusze ZOMO zła­
pali w trakcię włamania do sa­
mochodu „Toyota" skąd zdążył 
skraść taksometr.

10 bm., o godz. 19, Stefan Sz. 
natknął się na złodzieja włamują­
cego się do „poloneza” . 15-letni 
włamywacz Artur H. znajduje się 
obecnie w Izbie Dziecka, (jas)

Z kroniki wypadków
O godz. 10.50 na ul. Waryńskie­

go została potrącona przez samo­
chód Aniela M., lat 82, zam. ul. 
Waryńskiego 9. Doznała złamania 
nogi. H  W archiwum Parafii 
Ewangelickiej przy ul. Grodzkiej 
58 wybuchł pożar. Spłonęła częś* 
wyposażenia oraz dokumenty. 
Przyczyną pożaru było zaprószenie 
ognia. |  Z powodu pozostawienia 
włączonych grzejników zapaliła ale 
należąca do „Budostalu 9”  paka­
mer. stojąca na placu Centralnym.
■  Ambulatorium Chirurgiczne 
Pogotowia Ratunkowego udzieliło 
pomocy 149 pacjentom.
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Widzialność do­
bra, drogi okro- 
sowo mokre.

Sytuacja biome- 
teorologiczna: za­
ostrzone dolegli* 
woścl reumatycz­
ne I układu od­
dechowego.

Dyżury
APTEKI! Rynek Główny 42 — 

tel. 22-23-71, Długa 88 — 
33-42-90, Krakowska 1 — tel.
22-19-98, Pstrowskiego 94 -  tel. 
66-69-50, Kozłówka — teL 55-51-8 <, 
Kazimierza Wielkiego — *e ■ 
37-44-01, os. Kazimierzowskie 108
— tel. 48-59-57, Centrum A  bl. 3
— teL 44-17-36, Skawina, Ogrody 
101, Myślenice, Żeromskiego 10, 
Krzeszowice, Sułkowice, Wieliczka, 
Alwernia, Proszowice, Dobczyce, 
Gdów, Niepołomice.

PUNKT INFORMACJI APTECZ­
NEJ: 11-07-65 — czynny w godz.
8—15. Po godz. 15 informacji udzie­
lają apteki dyżurne.

POGOTOWIE RATUNKOWE

Łazarza l«> 999 -  wezwania do 
wypadków; zachorowania ł przewo­
zy: 22-29-99, centrala: 22-36-00, 
Lotnisko Balice: 11-19-99, Rynek 
Podgórski: 66-69-99. Nowa Huta: 
44-49-99 Krowodrza, Kazimierza 
Wielkiego 117 33-39-99. Białoprąd- 
nicka 8 34-39-99, Skawina: 999. 
76-14-44, Prokocim, Teligi 55-59-99 
Wieliczka: 78-12-89, alarmowy 999 
Myślenice: 999, Krzeszowice: 99 
206-20 Proszowice: 9, Jerzmano­
wice: 384, 48, Niepołomicei 198.
21-02-09. Iwanowice: 99.

INFORMACJA SŁUŻBY ZDRO 
WIA: 22-05-11 -  czynna całą dobę.

SZPITALE

CHIRURGU OGÓLNEJ, CHI­
RURGII URAZOWEJ -  Dzierżyń­
skiego 44, CHIRURGn DZIECI — 
Prokocim, OKULISTYCZNY -  Ko­
pernika 38, LARYNGOLOGICZNY
— Nowa Huta, UROLOGICZNY
— Prądnicka 35, MYŚLENICE, 
Szpitalna 2, PROSZOWICE, Koper­
nika 2; inne oddziały szpitali wg 
rejonizacji.

TELEFON ZAUFANIA: 83-71-37 
czynny w godz 16--22 

SPÓŁDZIELCZY PUNKT PE­
DIATRYCZNY, KARDIOLOGICZ­
NY 1 CHIRURGICZNY; tel 
12-20-38 I 12-41-64 -  czynny w 
godz. 8—22 (wizyty domowe).

DOMOWA POMOC LEKARSKA, 
tel. 55-56-64 — czynna w godz.
9—20.

TELEFON INFORMACYJNY IN­
STYTUTU ONKOLOGU: 21-00-60, 
czynny w godz. 10—11.

NAGŁA POMOC LEKARSKA — 
•ekarzy specjalistów, tel - 66-80-00
— czynna w godz 9—21.30 

DIAGNOSTYCZNA POMOC ME
DYCZNA (USG plus pielęgniarki): 
tel. 66-30-00 — czynna w godz.
11—17

SPÓŁDZIELNIA PRACY PSY­
CHOLOGÓW (Sołtyka 9:) tel.
21-54-14 — czynna w godz. 10—18. 

SPECJALISTYCZNA PRACOW­
NIA LEKARSKA: diagnostyka 
ultrasonograficzna, ul. Sienna 14/5. 
czynna w godz. 15—22.

HAGOS — Pomoc doraźna pie­
lęgniarki (dyżury nocne), masa­
żyści — tel. 66-83-15, czynny w godz. 
9—20.

TELEFON DLA RODZICÓW:
22-02-16 — czynny godz. 14—18. 

BIURO RZECZY ZNALEZIO-
NYCH (Grodzka 65): tel. 22-53-44 
w. 4 — czynne w godz. 9—13.

INFORMACJA O USŁUGACH -  
tel. 930 — czynna całą dobę 

TPCh HOSPICJUM, ul Central­
na 26 tel 47-28-03 Poradnictwo dla 
rodzin osób terminalnie chorych 
leżących w domu — czynna w eodz 
17-18

TELEFON ZAUFANIA DLA 
LUDZI Z PROBLEMEM ALKOHO­
LOWYM: 66-39-81 — czynny w 
godz. 16—20.

SPECJALISTYCZNA PRACOW­
NIA LEKARSKA (diagnostyka 
ultrasonograficzna), Batorego 9/4 — 
tel. 33-41-35.

Teatry
IM. SŁOWACKIEGO -  U; „Bal­

ladyna (abonamenty nieważne) 19* 
„Czarujący łajdak” , MINIATURA 

”Elemelek” (dla dzieci). 
STARY — 19.15; „Operetka” (dla

Uwaga inwalidzi
Ośrodek Informacji dla Inwali­

dów przy Krakowskim Oddziale 
Polskiego Towarzystwa Walki z 
Kalectwem zawiadamia, że w 
związku z remontem siedziby Za-

2T28Un w 1!BtOPadzie' telef°n nr“ uczynny. Kontakt z
grodkiem  może być nawiązany 
osobiście lub listownie.

Z dniem 1 grudnia br. Ośrodek 
Informacji dla Inwalidów będzie

w godzinach 15-17, tel.

dorosłych — abonamenty nieważ­
ne), SCENA PRZY UL. SŁAW­
SKIEJ — 19.30: „Lekcja", KAMĘ- 
BALNY — 19.15: „Don Juan", BA­
GATELA — 11: „Kandyd", Mała 
scena — U: „Mały książę” , LUDO. 
W Y — 11: „Dożywocie” , MASZKA­
RON (Scena Studio) — 10, 12.30 
„Jak w bajce” , 19: „Masz ochotę 
na miłość” , (Scena Wieża Ratuszo­
wa) — 16: „Ostatnia noc Sokratesa".

Kina
KIJÓW: „Krótkie spięcie”  (USA

12 1.) — 1®. „James Bond — Żyj 
l pozwól umrzeć” (USA 15 1.) — 
18, „Gliniarz z Beverly Hills”  (USA 
18 L ćz. XI) — 20.15 -  przedpre- 
miera, KULTURA: „Opowieść Har­
leya” (poi. 15 L) — 10, 11.45, „Dzi­
ka namiętność”  (USA 18 1.) — 13.30,
15.45, Filmowa historia Chin — 
, Tan Sitong” (chiński) — 18,
20.30, MIKRO: „Wyznawcy zła” 
(USA 18 1.) — 18, 18„ 20, PA­
SAŻ: bajki — 12, „Mucha” (USA 
18 1.) -  10, 13, 15, 17, 19, fi WIA. 
TO WID: „Hong Gil Dong — ka­
rate mistrz”  (kor. 12 l.) 15.45, 
„Trójkąt bermudzki”  (poi. 15 1.)
— 18, „Kamienny wyrok” (kanad.
18 1.) — 20, ŚWIT: „Kaczor Ho­
ward” (USA 15 1.) -  15 45, „Dni Fil­
mu Radzieckiego: „Chłodne lato 53” 
(15 L) — 18, „Bilitis” (fr. Ig
I.) — 20.15, SFINKS: „Gwiezdny 
przybysz” (USA 15 1.) — 15.45, 
„Stalker” (radz. 15 L) — 18, 
UCIECHA: „Dzieci gorszego Boga” 
(USA 15 1.) — 15.45, ,Dom gry* 
(USA 18 1.) — 18, „Malone” (USA
18 1.) — 20.15 — przedpremiera, 
WANDA: „Klątwa doliny węży” 
(poi. 12 1.) — 10, 12.15, „Piraci” 
(tunez.-fr. 12 1.) -  15.30, „Imię 
Róży” (RFN-fr.-wŁ 18 1.) — 17.45,
20.15, WARSZAWA: „Przyjaciel 
mojej przyjaciółki”  (fr. 15 1.) —16, 
„Pokój z widokiem” (ang. 15 1.) — 
18, „Mściciel znad Żółtej Rzeki” 
(Hongkong 15 • 1.) — 20.15,( WOL­
NOŚĆ: „Podróże pana Kleksa” (poi. 
15 1.) — 9, „Krótki film o miłości” 
(poi. 15 1.) — 10, 12, „Nowy Jork — 
czwarta rano” (poi 15 1) — 16,18, 
Dni Filmu Radzieckiego: „Wdowy” 
(15 1.) — 20, WRZOS: „Misja spe­
cjalna”  (poi. 15 1.) — 15.45; „Plu­
ton” (USA 18 1) -  17.45, 19.45, 
VIDEOKINO (Mikołajska 2): „W 
pustyni i w puszczy”  (poi. b.o. cz. 
I i II) -  9, VIDEO (KDK) „C. K. 
Dezerterzy”  (poi. 18 1. cz. II) —
II, „Między ustami a brzegiem pu­
charu”  (poi.) — 13, ZWIĄZKO­
WIEC: DKF „Kinematograf” : „Czyż 
nie dobija się koni” (USA) — 15.45, 
18, 20.15.

Telewizja
PROGRAM I

8.35 Domator. 8.50 Domowe przed­
szkole. 9.15 DT -  wiadomości. 9.40 
„Ballada o Januszku" (2) — „W 
pogoni za kwiatem życia" serial TP.
10.35 Domator. 16.00 Program dnia
— DT — -wiadomości. 16 05 Gazeta 
rolnicza. 16.25 Dla dzieci: „Tik- 
-Tak” oraz film „Cudowna podróż” 
(5). 17.15 Teleexpress 17 3.0 „Przy­
gody prywatnego detektywa Ka- 
meriego” (3) — serial prod. węg.
13.10 Klinika zdrowego człowieka.
18.50 Dobranoc „Przedziwne sny 
wspaniałego psa Fika” 19.00 10 mi­
nut 19.10 Program publ 19.30 
Dziennik. 20.00 „Jutro, pojutrze, za 
tydzień” . 20.05 „Ballada o Janusz­
ku”  (2) — , W pogoni za kwiatem 
życia” serial TP. 21 00 Konferencja 
prasowa rzecznika rządu. 21.25 
„Rock — scena” — Zsuzsa Kończ
— recital. 22 05 „Zawsze po 21-szej”.
22.45 DT — komentarze. 23.05 Ję­
zyk angielski (4).

PROGRAM n
17.25 Język angielski (4). 17.55 Pro­

gram dnia 18.00 Kronika. 13.30 
„Wiek niepewności” (5) — „Lenin 
l wielki rozpad" film dok prod. 
ang.-kanad -amer. 19.30 Studio 
sport. 20 00 ..Non stop kolor” — 
magazyn rozrywkowy 20.50 „Z zie­
mi obcej. ,*• film dok prod. poi.
21.30 Panorama dnia 21.45 Non stop 
kolor „Żywa legenda" — film prod. 
ang. 23.15 Komentarz dnia.

Sprzedaż abonamentów 
do Filharmonii.

Od 21 listopada do 9 grudnia 
Filharmonia Krakowska prowadzi 
sprzedaż abonamentów na koncer­
ty symfoniczne piątkowe i sobot­
nie I i n kwartału przyszłego 
roku. Do 2 grudnia stałym nabyw­
com rezerwuje się wybrane przM 
nich miejsca.

Abonament nabywać można w 
kasie Filharmonii, w godz, 
12—16.30, teł. 22-94-77, wewn 26

Stowarzyszenie Artystyczne 
„Muzyka Centrum”  zaprasza na 
koncert Współczesnej Muzyki 
Kanadyjskiej w wykonaniu: La- 
wrance Cherneya (obój, obój 
d’amore, rożek angielski) i Gla- 

netty Barii (harfa). W progra­
mie: B. Mather J. Piche, R. M. 
Schafer, B. Truax i B. Cherney.

Koncert odbędzie się w Pra­
cowni Plastycznej MDK (daw­
na Bożnica Popera) przy ul. 
Szerokiej 16 we wtorek 15 bm. 
godz. 19. (K-11865)




